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Pmd teksem I 
ca w. m/m I łam strona 6 tam; » 
tekście 27 cr.j nekrologi W er.; ta 
tekstem 20 gr.i swyczajnt 17 gr.: 
drobne 12 gr sa wyraz, dla po-
szukalacycb pracy 10 cr.i na) 
mniejsze ogłoszenie 1-20 zt, dla 

bezrobotnych 1 zL 
Ogłoszenia samiejscowe I dwuko-
torowe • 80 proc. drożeli ogłosze

nia zagraniczne | trólkolorowe 0 
100 proc. drożej. 

Za termin druku administracja nie 
odpowiada. 

stan zdrowia" 
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V oremjer ministrów gene 
Tdi Bereneer 

z to innych zapachów,jraowaniem 
ie od pory dnia i okol' 

przyczyjrt*ą dymisji dyktatora 
Primo de Rivery. 

zajął się już fo r 
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^ p i n i s t r a spraw wewnętrznych 

kon&ficznv • zi™an° ̂  d°tvciiczas° 
i me test ledyĄ 
ipeszteńskich lekarzy, 

nie śpi od 15 lat, 
ego młodzi uczeni 

fantastyczne wprost 
e. Rzeczywiście, r 1 

człowieka można za 
nastominwtowyrn 
kłem. ludzkość zyskaj 
lymle wprost zapasy 

rawa przedstawia się 
siej Interesująco, te 
Kerna bynajmniej nie 
ly. Dwa lata temu u 
iryżu adwokat, Rosji 
rvow. który przed 12 
>ostrzelony z rewolt 
:>we 1 potem aż do, śm 
1 nie spał. 
laleziono również I 
ilowlecznych procesfl 
6rych kilkakrotnie m<Ą 
ać wzmianki o ludzUj 
torturach, pozbawiona 
eby snu 

na szereg lat 
sza tem znane są dośwl 
a na zwierz etach, w • 
po uciszeniu centra Ą 
w mózgu proces A 

taje być niezbędnym I 
ilzmu. 
sy taka bezsenność maj 
ly wpływ na przebieg Ą 
/ psychicznych, dotjH 
niewiadomo. 

wego ministra w rządzie Primo 
de Rivery Renerała Martlnez'a. 

Rząd Renerała Berengera bę
dzie 

rządem przejściowym 
dla orzveotowania I przywró

cenia stosunków konstytucyj
nych. W oficjalnym komunika
cie jako przyczyna dymisji Pri
mo de Rivery. podane są W Z R I C 
dv osobiste oraz niepomyślny 
stan zdrowia dyktatora. 

Mi l jonowe straty w s k u t e k niefachowych 
eksperymentów. 

Warszawa. 29. 1. (Od wł. k.) 
Na wczorajszem posiedzeniu 
rady miejskiej postanowiono 
zlikwidować wybudowaną 

przed rokiem wielką 
piekarnie mechaniczną, 

która kosztowała 
6 milionów złotych 

mo de R lver« . 

S i e r ż a n t rozszarpany w kawałki. 

Straszny wybuch niedopałów armatnich. 
Porucznik © 5 p. p. ciężleo ranny. 

Grudziądz. 29. 1. (Od wł. k.) 
W dniu wczorajszym wyda 
rzył się tu 

straszny wypadek. 
W czasie wysadzania uszko
dzonych pocisków armatnich 
na polu ćwiczeń umieszczono 
nledopały w jednem miejsca 9 
sierżant Włodzimierz Kostuch 
zajął się umocowaniem specjał 
neRO sznura połączonego 

t masa wybuchową. 
Podczas tej manipulacji z nie 
wiadomych dotąd przyczyn na 

Mistrzyni gładkie/ ta/h lodu. 

;zorne r o z r y w k i JLod* 
I. — Cjankall. 
Kameralny — Dziś nleczy^ * 
Popularny i — Zażarty a«* 
lista. 
Oeyerowskl —< 
tonla: — 
i Galeria Sztuki — Wystać 

— Paganini. 
— Miłość księcia SergiiH* 

I — Prawo meta. ^ U j 
— NleoezjUeozny udaJc. li J S ? 1 * 3 F F " B U R S 

seansów o godz. i 6, 8 I f ^ < l z i « sztucznej. 
— Ciemna afera. 

J — Ksleina TarakanowSf 
Klnoi — Orzechy ojców, . 

stąpił 
przedwczesny wybuch. 

Najbliżej znajdujący się miejs
ca wypadku sierżant Kostuch 
został dosłownie rozszarpany 
na kawałki Prócz tego po

wieź odniósł Mg 
śmiertelne rany. 

W stanie beznadziejnym prze
wieziono go do szpitala. Eks
plozja była tak sił na. że słyszą 
no ją w mieście. W pobliskich 

riiLznrk f>5 p. p. Jan Stasze- domach popękały szyby. Nad

mienić należy. Iż mimo poszu
kiwań nawet nie zdołano zna 
leźć chociażby kilku 

krwawych strzępów 
z ciała sierżanta Kostucha. 

Zgon bohaterskiego lotnika. 

oraz miejskie zakłady zaopa
trywania. Przedsiębiorstwa t# 
wykazują 

olbrzymie deficyty 
i wobec złej organizacji nie są 
w stanie spełniać swojej roił. 

Jest to smutne zakończenie 
skandalicznej hnprezy, która 
powinna odstraszyć imiie mia
sta od nieprzemyślanych kro
ków. 

Urządzenie piekarni zostało 
wybrane i zakupione we Fran
cji przez 

niefachowa komisję 
warszawskiej rady miejskie* 

Po zmontowaniu piekarni 
okazało się, że piece f miesza
dła są specjalnie skonstruowa* 
ne do pieczenia francuskich bu
łek, a chleba w nich piec nifl 
można. Pomimo licznych prze -

róbek nie udało się tego zasad* 
niczego błędu usunąć. Chleb 
wychodził z pleców niemal su
rowy ł nie .znajdował nabyw 
ców. Miasto dopłaciło do tego 
tksnerymentu jeszcze kiłka ml" 
Itonów. a obecnie zlikwidowa
ło niefortunne przedsięwzięcie, 

NOWA KRÓLOWA PIEKNOi 
ŚCI. 

[enka Pr. Burger zdobyła ponownie mistrzostwo Europy 
(w) 

x x 

— Arka Noego, 
i: — Ulica Orzecha, 
owyt — Asfalt, 
seansów o godz. 4. 6, 8 1 

— Awantury chińskie, 
seansów o godz. 4. 6, 8 i 

— Anny szuka mcza. 
lośnlet — Księżniczka 
a. 

PnzeWenstwo Metro*ów. 
i: — Zapomniane twarze, 
it — Jad pokusy miłosne! 
d; — Iza Kremer, CoM 
e (Romans wspótczesnel r, 
- film dźwUkowy. 
wiekowy. 
elnla: — Płodność. 

— Podpory tronu. 
- Oehenna zakochanego nwj 
II: - - Sllm. 
ek seansów o godzinie 
: — Sodoma I Oomora. 
aaMÓw: 4J0. 6.10, 8.15, 

WINSZUJEMY. 
ro : Franciszkowi 
;chód słońca 7.23. 
:hód — 16.14. 
irość dnia 11.35. 
:ybyło dnia 1.08. 
Jzień 5, 

Spłata pożyczek zagranicznych. 
' • C ^ " 4 ^ , 1 <°? wł. k.). .złotych tytułem .płaty zaciąg. 

"| Cał , 0 w > . B a " ! ? R o l n ? P"e- niętych w latach ubiegłych po-' . — ~ . . . . . . 7 w- ,ui«fiyi;ii w iaiacn UNIE 
" g r a n i c ę 22 I pół tmljona Iżyczek zagranicznych. 

Znakomity lotnik polarny, 
Amerykanin Eielson, który w 
swoim czasie z Wilkinsem prze 
leciał nad biegunem północ
nym z NorwegjJ do Alaski, po-

nósł śmierć podczas wyprawy 
ratunkowej. Samolot Eielsona 
znaleziono w północnej Sybeni, 
strzaskany. Eielson wyruszył z 
Alaski z prowiantem na ratu
nek ekspedycji myśliwskiej w 

Północnej Syberii przez biegun 
i z powodu defektu motoru nie
mal u celu podróży poniósł 
śmierć. U góry samolot, u dołu 
bi/haterski lotnik. (w) 

; i ! r a i l i i roloików. 
Pracowite dni ministra Janty 

Połczyńskiego. 
Warszawa, 29.1. (Od wł. k.J. | byłego ministra Raczyńskiego. 

Minister rolnictwa Janta-Poi- ^ Krzymusklego, Rudzińskiego i 
czyfiski przyjął wczoraj delega- ; w sprawach współdzielczych 
tów izby handlowo-przemysło- j wiceprezesa komisji rolnej po-

i v l i t • - ' wej w Wilnie w osobach: 

Katastrofa tramwa/owa w Szczecinie. 

Ą4 
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i/sław Stvnnlkowskk 
I Fiurinaiiski hS 3? Z C Z e d n l e

 z d d n ! v ł a się | gon wykolelł się na zakręcie ł 
r W i ł , n i e z w v k , a katastrofa luderzyi o ścianę domu. 

waiowa. Dodatkowy. w ą j J 
przy-

0$, 
czem 5 osób zostało zabitych,, 
zaś 16 odniosło ciężkie obra- I P O Ł fl, Mediiyaoskax Szabados 

sła Kleszczyńsklego i byłego mi 
ntstra rolnictwa Janickiego. 

Dziś mają być rozpoczęta w 
Ministerstwie Rolnictwa kon
ferencje przedstawicieli 

organizacyj rolniczych 
dla omówienia planu doraźnei 
pomocy dla rolnictwa. Pomoc 
ta jest niezbędna ze względu 
na ciężki kryzys. Omówiona 
będzie 

kwestfa cen produktów 
eksportu i akcji kredytowej dla 
rolników. Konferencji tej prze
wodzić będzie minister Janta • 
Połczyński. 

P. Zofja Batycka (Lwów) ogTO 
szona została wczoraj Mis* Pa 
lonja 1930. ^. - " 

D O L A R w Ł O D Z I . 
Banki dewizowe w dnln &Z\J 

siejszym kupowały około ZO* 
fwnv 12-ej efekty po kursla 
8.S5. 

Prywatnie dolar w żądanftf 
390. ~H 

W płaceniu 8.89. 
Tendencja spokojne* 
Podaż dtłstateorna. 

Mistrzowie świata w Pmg-Pongu. 

03 lewej ku prawej: Barna, Jak przewidywano, | turnieju międzynarodowym! 
zdobyli Węgrzy wszystkie mi- rozebranym w. Berlmist I M 
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Konferencja w sprawie rniĘcSzynars-
doweio rozepu celnego 

w Ministerstwie Przemysłu i Handlu. 
Warszawa, 29. 1. (Od wł. k.) 

W Ministerstwie Przemysłu I 
Handlu odbyła się wczoraj kon 
fereccja 

sfer gospodarczych 

w sprawie międzynarodowego 
rozejmu celnego. Sprawa ta 
ma być przedstawiona na spe
cjalnej konferencji międzynaro 
dowej zwołanej do Genewy na 
dzień 17 lutego. 

Bójka w lokalu żydowskiego związku 
l i teratów i dz iennikarzy. 

Komuniści obrzucil i p re legenta z g n i ł e m ! 
j a j a m i . 

Warszawa- 29.1. (Od wł. k.). 
W lokalu żydowskiego Związku 
Literatów I Dziennikarzy (Ti<>-
mackie 13) rozegrała się wczo
raj 

burzliwa awantura . 
Podczas odczytu byłego ko

misarza sprawiedliwości w 

Eierwszym rządzie bolszewlc-
im, d-ra Steinberga, na salę 

wtargnęło 
kilkunastu komunistów, 

którzy obrzucili prelegenta zgnl 
łemi jajami. Między słuchacza 
mi a komunistami wynikła 
sprzeczka, a po tem bójka. Po
wstała panika, podczas której 

zdemolowano cały lokal. 
Zajście 

zl ikwidowała policja, 
zatrzymując kilka osób, które 
po dochodzeniu zostały wypu
szczone z komisarjatu. 

Zdarzenia I wypadki 
ubieg łe j doby. 

(—) Na podstawie podpisa
nej prowizorycznie w Berlinie 
umowy, koncern Scheuera zo
bowiązał się nabyć 35000 toun 
zboża polskiego po cenie o 20% 
wyższej od notowań giełdy war 
izawskiej. 

(—) W Poznaniu aresztów a 
no właściciela wielkiego przed
siębiorstwa budowlanego inż. 
Stanisława Wilińskiego, jego żo 
nę oraz inżyniera dyrekcji r .W 
K. Opeln-Bronikowskiego i u-
rzednlka P.W.K. Leona Rataj
czaka pod zarzutem oszukań
czych manipulacyj na szkodę 
P.WJC. 

(—) W Równem odbył się 

EDJedynek między poruczni-
iem Wilhelmem Zagórskim a 

por. rez. Antonim Zgórskim. Po 
wymianie strzałów padł trupem 
Wilhelm Zagórski. Tło poje
dynku nie zostało ustalone. Do 
chodzenie prowadzi prokurator 
i . o. w Równem. 

(—) Między stacjami Rawa 
Ruska i Kamionka Wołowska 
najechał parowóz na taksówkę. 
Został zabity dr. Marcin Selzer 
lekarz lwowski, udający sHę na 
konsylium do chorego i szofer 
samochodu Zygmunt Schwe-
tzer. Drugi pasażer Marfeld 
został ciężko ranny odwiezio
ny do szpitala. 

(—) Pod Poznaniem wpadł 
samolot wojskowy w „korko
ciąg". Pilot kapral Laskowski 
wyskoczył, wskutek jednak nie 
otwarcia się spadochronu zginął 
na miejscu. 

(—j W Poznaniu zakwitły 
wskutek nadzwyczajnego cie
pła róże. 

(—) Sp. Akcyjna Lorentz i 
Krusche w Zgierzu zgłosiła upa 
dłość, 

(—) Komisja budżetowa od 
rzuciła wszystkie poprawki, 
zmierzające do restytucji skre
ślonych części funduszów dy
spozycyjnych Marszałka Piłsud 
skiego 1 ministra Zaleskiego. 

w Kal l i l i i i ! 
nieprzytomny mążczyzna w wannie 

pełnej krwi. 
Łódź. 29 stycznia. W dniu 

wczorajszym zakłady kąpielo
we ..Central" przy ulicy Za
chodniej 38 stały sie terenem 

cichej tragedii, 
niewyjaśnionej dotąd mimo fn-
tensywnego śledztwa policyj
nego. 

Szczegóły wypadku tego są 
następujące: Około godziny 8 
wlecz, kabinę I klasy zajął oko
ło 40-letnl, elegancko ubrany 
mężczyzna. Przed wejściem do 
wanny zamówił masażystę. 

Gdy stawił sie on około go
dziny 9 1 zapukał do drzwi ka
biny, nikt mu z wewnątrz nie 
odpowiedział. Masażysta prze 
czekał pod drzwiami do godzi
ny 10 wieczór, wreszcie zaalar 
mował personel zakładu. Służ
ba przeczuwając nieszczęście 

otworzyła drzwi 

zapasowym kluczem. 
W kabinie uderzył ich okrop

ny widok. W wannie pełnej za
barwionej krwią wody leżał 
nieznajowy, dając 

słabe oznaki życia. 
Wydobyto go z wody i wów 

czas zauważono, że nieznajomy 
przeciął sobie brzytwą arterje 
lewej ręki. Zawezwano karet
kę pogotowia ratunkowego, któ 
rego lekarz stwierdził podwój
ny zamach samobójczy, bo
wiem oprócz przecięcia żyt nie
znajomy 

zażył dużo weronalu. 
Desperata przewieziono wfcta 
nie beznadziejnym do szpitala 
miejskiego w Radogoszczu. 

Nazwiska nieznajomego do
tąd nie ustalono. Energiczna 
dochodzenie w tvm kierunku 
prowadzi komisariat policji. 

Redukcja w fabryce Stelgerta. 
Robotn ikom w y m ó w i o n o na d w a tyoodnie . 

taksówki i l i i i 
Kronika Pogotowia Ratunkowego. 

Łódź, 29 stycznia. Wczoraj 
•/ieczorem na ulicy Zagajniko-
wej podczas zderzenia taksów
ki z wozem odniósł ciężkie oka
leczenie głowy Ludwik Łęcki, 
mieszkaniec wsi Stefanów, w 
powiecie brzezińskim. OfIarv 
wypadku przewieziono do szpi
tala przy Zblornl Miejskiej. Wi
nę ponosi 

kierowca taksówki, 
którego też pociągnięto do od
powiedzialności. 

• • * 
Przed domem przy ulicy 

Wodnej 12/14 napadnięty prze-
nieznanych sprawców odniósł 
ranv kłute cłowy i nóg 23-letm 

Marjan Jabłkowski, bezrobot
ny, zamieszkały przy ulicy Sp* 
cerowej 11. Jablkowskiego 
przewieziono karetką pogoto
wia do szpitala przy Zbiorni 
Miejskiej. Sprawców krwawe
go porachunku poszukuje poli
cja. • • • 

Na ulicy Rokiclńskiej odniósł 
w bójce szereg tłuczonych ran 
głowy 

25-letnł Kazimierz Kreta, 
robotnik, zamieszkały przy uli
cy Cereckiesro 9. Pierwszej po 
mocy udzielił mu lekarz pogo
towia w lokalu VIII komisaria
tu policji. 

Łódź, dn. 29 stycznia. — Je
dną z pracujących jeszcze na 
tężenie Łodzi fabryk — była fa 
bryka Steigerta przy ul. Mdjo-
nowej. 

W dniu onegdajszym jednak 
robotnicy zatrudnieni tam zo
stali powiadomieni o redukcji 
jaka Ich czeka 

za dwa tygodnie. 
Fabryka wymówiła wszy

stkim robotnikom zatrudnionym 
w przędzalni i częściowo robo
tnikom z tkalni. 

Ogółem dwutygodniowe wy
mówienie otrzymało około ty
siąca osób. 

Jak twierdzą, jest to pierw
szy krok do unieruchomienia 
fabryki. 

ZAMKNIĘCIE FABRYKI W 
ZDUŃSKIEJ WOLI. 

W dniu wczorajszym w 
Zduńsko - Wolskiej tkalni War 
szawskiego wynikł ostry zatarg 
między robotnikami a dyrekcią 
na tle zamierzonego obniżenia 

zarobków o 20 procent. 
Ponieważ robotntcy nie zgo 

dzili się na to — dyrekcja wy
mówiła wszystkim pracowni
kom bez wyjątku — oświadcza
jąc, że zmuszona jest fabrykę 
zamknąć. 

Robotnicy zwrócili się do 
łódzkiego Chrześcijańskiego 
Związku Zawodowego z proś

bą o Interwencję. 
Niezależnie od tego sprawa 

ta oprze się o Inspektorat Pra
cy, (y) 

XX 

Znowu wypadek na linl! ozorkowskiej. 
Przechodzień pod t r a m w a j e m . 

Łódź, 29 stycznia. W dniu 
wczorajszym około godziny 6 
wieczór tramwaj linii ozorkow
skiej zdążający w kierunku Ło
dzi najechał na przechodzącego 

przez tor mężczyznę. 
Nieszczęśliwy uległ zmiażdże
niu lewej nogi oraz ogólnemu 
obrażeniu klatki piersiowej. 

Ofiarą wypadku okazał się 
łodzianin 37-Ietni 

Stefan Kruczyński. 
zamieszkały przy ulicy Łaglew 
nickicj 54. 

W stanie groźnym przewie
ziono go do szpitala Św. Józefa 
w Łodzi. 

1 Maszynistę zatrzymano do 
czasu przeprowadzenia docho
dzenia, ponieważ zachodzi przy 
puszczenie. Iż on właśnie pono
si w^ne wvnadku. 

Do Szanownych Prenumeratorów „Echa'. 
Celem ułatwienia naszym 

stałym Sz. Czytelnikom wpła
cania prenumeraty za „Echo", 
wprowadziliśmy zmianę w In
kasowaniu miesięcznych należ
ności. 

Roznoslclele zostali zaopa
trzeni w legitymacje upoważ
niające ich do otrzymywania 
prenumeraty miesięcznej i kwir 

towania wpłaconych sum na 
specjalnym blankiecie. 

Mamy nadzieję, że ta Inowa-
cja spotka się z przychylną 
ocena Sz Czytelników I równo
cześnie usprawni dostarczanie 
pisma, zacieśniając kontakt pre
numeratorów z pismem. 

Przed zapłata należy bez
względnie żądać okazania legi
tymacji 

40 tysięcy złotych na budową szkół. MMtll 
Podział funduszów zasiłkowych. IIUHUILL 

Łódź, 29. 1. Jak nas informu 
ją, Ministerstwo Wyznań I 
Oświecenia Publicznego prze
kazało do dyspozycji kurato
rium okręgu łódzkiego sumę 

50 tysięcy złotych 
jako fundusz zasiłkowy dla bu 
dujących się w okręgu łódzkim 
szkół. 

W dniu wczorajszym kura
torium łódzkie rozpatrzyło 
wnioski w tej sprawie l w 
pierwszym rzędzie przyznało 
fundusze zasiłkowe tym gmi
nom, które posiadają pod bu
dowę szkoły — plac i rozpoczę 
ły już 

roboty wstępne. 
Fundusz zasiłkowy otrzy

mały następujące miejscowo
ści: 

Gmina Dmrwm. pow. Brze
zińskiego — 10 tysięcy złotych 
gmina Stare Miasto w powie
cie Konińskim — pięć tysięcy 
złotych; gmina Sompolno pow 
Kolskiego — 15 tysięcy zło-

tych 1 wreszcie gmina 
powiatu Radomskiego 
siecy złotych. 

Wrazle uwzględnienia W® 
Ministerstwo W R. I O. P- f, K°ściół katol icki i 
wych funduszów rządowycajszcze za caratu był i 
pożyczki otrzymają i inne njł uciskany, jak równie 
sta. które wykażą sie odUfatohcki. 
Wiedniem! danemi. W .walkę z kościołem 

"yj i po caracie bolszc 

Awanse o f i c e r ó w ^ i z m 
W Ł O d Z I . * l n « « na szkodę Koś. 

Łódź, ' - •«•*•* - W t e n 

lek. 
Urzędu 
go i Przysposobienia Wojsl% p o d n ™ r o w e nnysty 
wego. dowódca baonu 28 P^howiS . a . d e k , l a j ; a c , ! 

ku Strzelców Kaniowskich i o S w ° . . k a t o h c k i e 

mianowany został • Polski i i *? , ę n a 

majorem. °'g^J « P « e t f e m I 
Kapitan Ręczkowskl h / i i a 

O". W. w Lodii-tey k a

ę

p ł

b

a n 

yziony wyrzutami 
zginął, 

D r,:„r e. n zX n ą- i p ^ p 

Skrzi 
stał kapitanem. 

-XX-

tmauowany został majorent , ^ugiego księdza dli 
Porucznik 28 p. Strz. r**jtaono w G.P.U.; i jego 
•zypek Jan mianowany | V do obietnicy być pos 

wlszewikom. Był to ks 
Mus. który tak był pr 

sine zaczadzenie o g n l o m l s t r z j j e J o s t a ł r p " ^ e I z a p X ^ 

dysłąw z m a r ł a j j ™ * * D 0 szpiegostwa był 
dzcnia. zaś ogniomistrza » również k i Kazim 
ciecha GlarJysa udało• * J o l o J , e i • • J £ g n 

cze przy zastosowaniu W j . ^ i Ź Z w i o 
U r a ś W p WL Glowka mtał » *° szpiegowania 
dtug^ wstąpić W związki usłano 

Jarosław, 29. 1. Dwaj ogn'o 
mfstrze—kawalerowie 24 p. a. 
p. mieszkający wspólnie w ko
szarach pułku — poleciwszy 
żołnierzowi napalić w piecu — 
ułożyli sie do snu — i obu ra
no zastano bezprzytomnych. 

Ogniomistrz Główka Wła żę ńskie. 
- x x -

flf P i l 
hocna iłummaefa ulic. 

Z Pabianic donoszą: 
Mieszkańcy Pabjanlc oglą

dali onegdaj niezwykły pochód. 
Na czele podążali brodaci 
jeźdźcy w starożytnych zbro
jach rzymskich, następnie 
jeźdźcy w mundurach rosyj
skich, dalej orkiestra, członko
wie żydowskich klubów spot 
towych itp. 

Przyczyna tego orygnalnego 
pochodu bvła następująca. Od 
kilkunastu lat zamieszkiwała w 
Pabjanicach niejaka Sara Ku-
rvk. kobieta bardzo zamożna. 
Nie miała ona potomstwa, co 
u żydów ortodoksów Jest nie
dopuszczalne. Aby zatem zmyć 
plamę ze swego życia postano
wiła zgodnie z rytuałem ufun
dować 

drogocenne rodały. 
W międzyczasie Kurykowa 
straciła majątek ) została że-
braczką. Abv jednak zrealizo
wać swój projekt wyciągała 
nrzez kilkanaście lat rękę po 
datki do ludzi 1 wreszcie uzbie
rawszy potrzebną sumę. zamó
wiła rodały u pabianickich pi
sarzy. Przez rok trwała Ich 
praca i wreszcie cenny rodał 
został ukończony. Przeniesie
nie rodału musi się odbywać 
radośnie I wesoło. Z tego też 

py Sołowleckie, gdzie 
pV lata. 
1 Obecnie w lednej ty' 
fzji Kamienieckiej are 
V C n jest 

dziewięciu księży, 
ektórzy z nich faz P 

są trzymani w 
ród nich ks Kazimle 

lyńskl i (jórą trzv lata j 
*V za to, że kilkoro d 
fi katechizmu. Ks. T i 
azinlec qd trzech lat 
' na wygnaniu na 

powodu przeciągnął przez U 
Pabjanic wesoły orszak 

Na uroczystość te zapr 
no cadyka z Drohiczyna. 

O godz. 11 w nocy ulice 
przeczna. Warszawską l BÓ-,* 
czną oświetlono rzęsiście ^ ń T , e < : k , c h Ks. Ant 
cami. zaś o północy rodał • f *?' r ° k siedzi w 

pod baldachimem Je, , b e r ł K o b e ć u 

przeniesiono z mieszkania W . " ^ . s ku tek tego 
rzv przy ulicy P o p r z e c z n e j a g e n t a GP. 
bóżnicy. j a Ł' Porwać spowled 

Porządku wśród nlezI1C^'* n Sokołowski, are 
nvch tłumów wyznawców l J Z e d trzema jeszcze 
ty cadyka z Drohiczyna, prff . 
strzęgał oddział policji. 

Do akt. Nr. 3775 19» 

OGŁOSZENIE. 
Komornik VI rewtni Sadu On 

kieso w Łodzi. I eon Wasowski, 
mteszkały w Łodzi przy ul. Wól< 
sklei 10, na zasadzie art. 1030 U. 
C ogłasza, te w dnia 6 lutego i' 
r., o godz. 10 rano w Łodzi, przy 
Piotrkowskiej 28 odbędzie sie « , j . a i a v . u 
dał s przetargu publicznego rudł a ' iach (miał 4 parafj* 
ntośd należących do łlrnry . ^ i j ^ ^ ^ i e c i obywatel aus 

. skarci! pewną matk 
' r a wydała swą córkę 
^'^e^nauczyciela. b 

ślub cywilny, teraz 
*°stał na śmierć. K 

jS Fedorowicz, k tór •komo radzić swemu 
wyiazd do Polski ( 

studiów w Kons 
Po odbyciu 2 i pól 

6 v v W h skazany zosi 
°a śmierć. Ks. Mak 

e * Po 10 latach pra 

Krysztar I składających sie z 30 »¥.
5i

any był zagranicę, g 
killmowych, oszacowanych na 
zl 600. 
Łódź, dn. 29 stycznia 1930 r. 

Komornik L. WASOW 

Dziś p r e m j e r a ! 
Wipanl.i. llułtra.l. muiycia. orkieitry »yra!onlc»-

nel pod dyrekcją A. Ciodnow<ki.go. 
Początek i i i i lAw o godz. 4 po ooL, w .ob 1 ai .dl, 

o fodł, 13 w pot., ostatniego o 10-ej w. 
C n y miejsc na I team od 1.— xl w lob. i r'cdi, 
od (<odi. 12-ei do 3-ci wsiyst'<le mleltca po 1 — 

Arcydzieło filmowa słynnej wytwórni Metro-Goldwyn-Mayar. Film, który upaja czaram młodości i miłości. 
Reiyserji FREDA NIBLO, twórcy „Ben-Hura". 

o m i ł o ś c i " 

Ia»n°,go are«ztować. 
j j . diecezji Żytomiersl 

Więzienie: ks. 
" l o r apostolski Skalsl 
„ ^ e p c a ks. K azimu 
5C"i od pięciu lat. p 

n a s t u Innych kapłan 
, a również wiezie 
? d nich ks. Mikołaj 
' u k gf.-katol. próbo 

l w , e - siedzi od 9 m 

ROM. 
Najbardziej romantyczna opowieść naszych czasów, dramat rozstania i łez, spotkań i uśmiechów. 

W rolach głównych: Najpiękniej zbudowana kobieta Hollywoodu, gwiazda, która roztacza niezwykły urok i czar 

J O A N C R A W F O R D oraz N E L S A S T H E R , 

A I Ł Ł E E N J P R I N O Ł E : i C A R M E L M Y E R S . 

• 

HENRYK BERMAN 

otwiera nowe komplety 

STENOGRAFII 
polskie] i niemieckiej. 

Zapisy i informacje 
codz. od 5 9 wiecz. 

Piotrkowska 166. 
Początek - w lutym. 

Dr. med. 

Niewiażski 
ul . A n d r a c i a 5 T a l . 159-40. 

Choroby skórne, weneryczne 
i moczopłciowe. 

Naświetlanie lampą kwarcową, 
Prtyimut. od 8-101'! po pot. l od 5-9 w. 
Wni.dziel. I święta od 9 do 1 w pot. 

Dla nań oddzielna poczekalni*. 

Dr. med. Różaner 
powrócił 

Specjalista chorób skórnych, wtmeay 

eznych I moczopfdowych. 
Leczenie S7.tuczm.-ni sludcem g6r> 

sklem. 

nl. NARUTOWICZA 9, tel. 128-98. 

Przyknula od 8—10 I od 

PORADNIA WENER0L06ICZKA d u < « ^ « « t y \ dorosłych i 

- - OSTATNIE PRZYGODY TARZAN/ 

Największy film świata! Supersen»«tja 1| 
Przewyższa wszystko co dotychczas widzieliśmy 1 

Dla młodzieży i dorosłych I 
P o w i e ś ' 

ZAWADZKA 1 
esynaa od I rano do 9 wieczór 
•d 11-13 t S—3 przylani, kobietą 

Ukarz 
w • l .dat . l . lwięta .d 9—3 p«. 

Leeienie chorób 
WENERYCZNYCH, M O C Z O -

PŁ CIO W Y C H I S K Ó R N Y C H 
Badani, krwi t wydzl.lła aa 

lyłlllt i łryper. 

Iflusmutli i oienlislsiD i m U w 
Cnbtuet awtatto-lwoui.ay. 

Ko.o ta tyka lekarska 
Oddzt.lna p.ezekalnla d l . kobiet 

PORADA 8 wL 

W k r ó t c e ! 

Dr. Lewkowicz 
KONS I ANI YNOWSKA 12. tel. 155-52 
Choroby skórne, wenerycz. i plclo*. 
Przyjmuje od t » - l l o d o — 8, 

dla pan od 4 — 5. 
Ola niezamożnych ceny lecznic. 

•< cesó«, 
Dr. m e d . 

Z. RAKOWSKI 
T a l . 137 -81 . 

peclaliata chorób aazm. not*. 4ardta. 
t pt«e. 

PrzylmulelJ—2 i 5—7. 
K o B a t . n t y a s w i k . N r . 9. 

Dr. med. H. LUBICZ 
UL. CŁOItLNIANA 43. TEL 141-32. 
Soeclallstn chorób skórnych wenę 
-veznych I mnc/notclowvch. Nafwle 

Banie lampa kwarcowe 
Pmrlmule od toda 8—IB I od 5—% 
nu M I ~ a a-« oddziel poczekalnia 

LECZNICA 
LEKARZY SPECJALISTÓW 
INSTYTUT ROENTGENOW5KL 

LABORATORJUM ANALITYCZNE 
GABINET DENTYSTYCZNY 

Zgierska17, te l , 1.16-33 
Czynna od t0-*i rano de T-.l wi.ei . 
w ałedzielą I I w e t a do 2-.| po pat 
Wezyztkte ipcclalaołoł I deatjttyka. 
Kąjalale f w i a t l n a , lampa kwar

cowa, a lektryzasjat 
ROENTOEf l , 

«reaapienla, anal izy (noeza, kat*, 
.irwi. plwocin, wydzielin I Ł d.). O p a -
» a . j » , o p . t r . W i s y t f aa inlasto* 

i 

W l c r t S t c e l nvm z „ajwiekszyc 
w było zdemas 

Ogłoszenia d r o b i i ^ 0 k ~ 
j e ' i v w pismach wvd 

lCzowi mocno po 
OBUWIE. Branki, swetry, bieli, 
manufaktura na raty tanio J ^ K 
DYT" ul Nawrot nr. 15 I piętro 

J3SA, N aichetnieJ odwi 
r > ' | n ^ < l 2 a młode kobiel 

Dostanowił pozna 
żvcie jasnowidi 

celu podsunął mu 
fel^s

C2e. eotowe dc 

HARJANNA KOZAK. uL Zytnls ^ 
zgubiła kartę od dowodu osobl*' i. - ^ l u 

nr. 1867 wyd. w Ł I. K. Po*»V^2e, 
skiezo. r ^ 2 vch ofiar. 

Ą 'nstrukcyJ detektv 
s 'e z pierwsza \ 

naopowiada 

UBIORY męskie, damskie 
swetry na wypłatę, Płotrkowsk* ? a 

III wejście, I pietra ] n 0 'widz 

WANDA KĘPSKA, ul. L l m a n o w ^ ] , " ^ ^ 
na temat przvs zo 28, zzubiła kartę od dowodu ^ [ierjv , 

http://S7.tuczm.-ni
http://op.tr


Nr M. r?r 28 
„r c H o* Sir. S 

H Ł £ l i l i i K I E 
...... r«fo~*. Jo i . loteełreiina księży IcatolicS Îcli na ziemi 

sowieckiej. 

anse oficerów k t ó r y c h 

w Łodzi. 

wreszcie gm 
u Radomskiego 
złotych. 

?r!^ęR?O.P\K«™ k a t o l l c U ł w RosH 
funduszów rządowych-B««e za caratu był poniżany 
;ki otrzymają i tamej ^ k a n y , ,ak również i kler 
:tóre wykażą się ^f&i±± , u 1 
eml danemi. (xLi k ę 2 kośdołem odztedz^ 

f*yji po caracie bolszewicy. 
Terorem zmuszają oni nie-
/ch księży nawet do dzia 

plności na szkodę Kościoła. 
u-rtU, ,™ t e n sposób zmusili ks. Fe 

Iż, 29. 1 K a ^ a n J ^ i k o w i c z a , któremu zadawane 
derowmk Okre^gor tu ry 
, Wychowania r j j i g j zdrowe zmysły, 
rzy5T>osobienaa VVoOT0 p o d p i s a n i a deklaraJ, z e d u . 
dowMca baonu ^Fftowieństwo katolickie w Rosji 
rzelców KantOWSlocB W a d z i agitację na korzyść 
vany został folski i jest szpiegiem Polski. 

rnujorem. Gryziony wvrzut?.mi sumle-
yl-tan Reczkowskl J. *>a kapłan ten zginął, oblaw-
nt P. 0 . W. W ŁOM ty się benzyną i podpaliwszy. 

szo-

vany został majoreni 
'licznik 
>ek Jan 
ipltanem 

mianowany % d o nh, . • V 1 , e j 5 ° f 1" 1 1 

» -kwikom. 
r e , us. któr 

rzy zastosowaniu 
rać. 
x Wł. Główka miał 
wstąpić w związki 

1 1 
ia ulic. 

usznym 
Był to ks. Antoni 

ry tak był prześlado-

O G N L O M L S T R Z C I ; t J 7 s ^ a " ^ Ł 
r zmarł wskutek ^Tn a r ł ' 

zaś ogniomfestrza 0 s zP '*gostwa był zmusza-
Gładysza udało się W, r o w n i e ż ks. Kazimierz So-

°'owski ze Żmerynki. którego 
V "spomniał komuś o zmusza 

u g° do szpiegowania swych 
•ci kapłanów, zesłano na wy 

tzy ] ° | 0 w i e c k i e . fidzie przebył 

LZ? B £ C N I E W , E D N E J T Y , K O D ' E " 
t. P . Jenieck ie j aresztowa-

, .. dziewięciu księży. 
^którzy i n i C h już po kilka 
' ^ trzymani w więzieniu; 

u przeciągnął przez u % , ; d , , n i c h k s Kazimierz L u ! 5 ' 
iC wesoły orszak. 1 ; " , w 1 górą trzv tata jest wię 
roczystość tę z a p r o t f t j \ z a to, że kilkoro dzieci u. 
yka z Drohiczyna. J v

a . k a t echizmu. Ks. Trocki ze 
)dz. 11 W nocy ulice a , n l e c qd trzech lat przeby 
ną. Warszawską i Bó#\ n a wygnaniu t na wyspach 
świetlono rzęsiście ś^f AT, e^ich Ks. Antoni Lu-
:aś o północy rodal • (TIJ"* rok siedzi w G P U 
pod baldachimem J e „ a l b e r t K o b e ć z o s t a ł u * 
:słono z mieszkania mg*n\ wskulek na 

rzv ulicy Poprzecznej CL*, 8"' 6 agenta G P U . nie 
9 ia p r z e r w a c spowiedzi. Ks. 
ądku Wśród nlezrWf ł ł M» Sokołowski, aresztowa-
tumów wyznawców i\ £ *

e d trzema jeszcze laty za 
yka z Drohiczyna, prfr 
ił oddział policji. Jń r » a r c , " P e w n a m , ł k ą ' , 

a wydała swą córkę za ko-
n,s|s—nauczyciela, biorąc z 
' *Iub cywilny, teraz skaza-

1 9 1 9 *l **tał na śmierć. Ks. Cze-OGł.OSZENIE. 7 p e d o rowicz, który miał 
irnlk VI rewtru Sądu OroCk°mo radzić swemu organl 

Łodzi, I eon Wasowslri, Wyjazd do Polski dla dal-
y w Łodzi przy ul. W ó l c * ^ 

ks. Leonid Jurkiewicz, gr.-katol. 
nawrócony z prawosławia, trzy 
many jest w więzieniu od 8-miu 
miesięcy, jako podejrzany o pa-
trjotyzm ukraiński (na Ukrai
nie). 

Pozostali jeszcze na wolno
ści księża mają do obsłużenia 
po 3, 4, a nawet po 5 parafii, 
oddalonych jedna od drugiej nie 
raz o 60 kim Na całą djecezję 
Żytomierską iest zaledwie 

34 kapłanów. 

Kapłani są biedni: wypę

dzono ich z domów parafial
nych 1 niejednokrotnie mieszkać 
muszą w nędznych lokalach. 
Są to prawdziwi misjonarze, ży
jący w ubóstwie 1 prześlado
wani. 

Kościoły podlegają częstym 
rewizjom, które są bardzo 
szczegółowe i trwają nieraz po 
dwa lub trzy dni. Rewizji pod
legają nawet cymborja I puszki 

l i i i i K I E S Z E N I K I R O , 

W y s t ę p sprytnego złodzieja. 
Dziennik! amerykańskie do

noszą o niezwykłej zaiste kra
dzieży, dokonanej niedawno w 
wielkim magazynie jubilerskim. 

Do magazynu jubilera Dur-
wooda wszedł przed kilku dnia 
mi młody elegancki mężczyzna 
i zażądał, aby mu pokazano 

naszyjnik perłowy. 
Kupiec uczynił zadość jego żą
daniu, lecz elegant oświadczył: 

— Ten naszyjnik mi się nie 
z Najświętszym Sakramentem jpodoba. Proszę'pokazać inny 
pod pretekstem, Iż może taxa u- Niebawem na stole znalazło 
kryto złoto. |się kilka pięknych naszyjników 

Elegant dłuższy czas się im 

przyglądał, lecz wreszcie oznaj 
mił, że musi się jeszcze zasta
nowić — 1 chciał już sklep opu
ścić. 

Jubiler jednak zorjentował 
się, że brak mu 

jednego naszyjnika. 
Zafntcrpelowany w tej sprawie 
elegant, obruszył się niesłycha
nie i stanowczo wyparł się kra
dzieży. Jubiler jednak zatrzy
mał go ł kazał przywołać poli
cję. 

Eleganta poddano bardzo 
drobiazgowej rewizji, lecz nicze 
go przy nim nie znaleziono. 

ZASTRASZAJĄCE CYFRY. 

15 procent dzieci w szkołach polskich 
C H O R Y C H N A G R U Ź L I C Ę . 

Współdziałanie państwa i społeczeństwa 
musi pokonać nieprzejednanego wroga. 

na zasadzie art. 1030 U 
sza, ze w dniu 6 lutejo 1! 

studjńw w 
dla 

Konserwato-

V . - - v i i s 
Iz. 10 rano w Łodzi, przy " "a śmierć 

l składających się z 30 &^*r, 
ich, oszacowanych na W 

Po odbyciu 
M a c h sks 

2 i pół lat na 
azany został rów 
. Ks. Makary Ka 

oskiej 28 odbedzla stę «*T e . 4 Po 10 latach pracy na 
>rz*targn publloraeKO rumbach (miał 4 parafie], jako 
ależących do firmy „Suł^T^niec i obywatel austrjacki, 

2i nV był zagranicę, gdyż nie 
Z V° a r e c z ł o w a ć -

. diecezji Żytomierskiej od
ia. 29 utyoznte 1930 r. Jaj , a< więzienie: ks. admini-

Komornlk L, WASOWSłj * apostolski Skalski 1 je-
a"ępca ks. Kazimierz Na-

1 od pięciu lat. ponadto 
kapłanów od-

( więzienie, a 
[r4'nich ks. Mikołaj Szcze-
. u k . gr.-katol. proboszcz w 
SWe. 

Polska nie pozostaje w tyle 
za innemi krajami na polu orga 
nizacji walki z chorobam. 
wśród młodzieży, przyczem u 
nas ta akcja wobec 
odmiennych warunków życia 
musi mieć też specjalny kieru 
nek. Nędza szerokich mas 
sprzyja rozwojowi gruźlicy 
dlatego też ta choroba stale je
szcze jest najgroźniejszym wro 
giem dorastającego pokolenia 

Plan walki z tą chorobą 
wśród dzieci pojęty wszech
stronnie i racjonalnie, musiał 
być obliczony i rozłożony na 
szereg lat. W tym celu posta-
tano się o uzyskanie przede-
wszystkiem niezbędnych da
nych liczbowych, na których 
plan działania możnaby o-
przeć. 

Wydane zostały dla uzyska 
n*a danych statystycznych od
powiednie polecenia wszyst 
kim województwom, aby prze 
prowadzono we wszystkich 
szkołach niezbędne badania 
dzieci. Zbadano ogółem 

prawie pół miliona 
bo 482.733 dzieci w szkołach 
powszechnych. Z pośród tej 
i'czbv. jak się okazało, aż 
76.645. czyli prawie 

16 procent dzieci 
było zagrożonych lub chorych 
na gruźl ;cę. Przyznać trzeba 
że była to cyfra w sposób po
tworny malująca niebezpie
czeństwo gruźlicy. 

Przystępując do walki z 
gruźlicą, ministerstwo zdecydo 
wało. że planowa akcja zwal
czania 1 zapobiegania gruźlicy 
u dzieci musi objąć ochronę 
wszvstkich dzieci. 

Wzięto pod uwagę następu
jące 

środki działania: 
U Usunięcie z otoczenia dzlec' 
osób chorych na gruźlice, za

raźliwą, 2) Gdyby usunięcie to 
ute było możliwe, należy za 
pewnić dziecku takie warunki 
życia, w których możli vość za 
rażenia byłaby zmniejszona do 
nrnimum, 3) Danie możność; 
dzieciom wątłym i słabym, a 
wiec mało odpornym na zara
zek gruźlicy, wzmocnienie u-
stroju i nabrania odporności. 
4) Zapewnienie dzieciom, za
grożonym gruźlica, warunków 
które umożliwiłyby im naukc 
nietylko bez szkody dla zdro
wia, ale nawet poprawiających 
zdrowie, wreszcie 5) Danie 
dzieciom ciężko chorym i po
ważnie zagrożonym możliwo
ści leczenia. 

Rzecz prosta, urzeczywist 
nienie . tak obszernego zakresu 
działania w walce z gruźlicą 
u dzieci przez państwo wyma
gać będzie 

dłuższego czasu 
i stopniowego realizowania 
programu. W pierwszym rzę
dzie Ministerstwo Pracy i 
Opieki Społecznej zdecydowa
ło stworzyć organizację 

stacy] przeciwgruźliczych. 
Stacje te są to właściwie po
radnie przeciwgruźlicze, w któ 
rych zagrożeni i chorzy na 
gruźlicę mogą otrzymać po
moc i opiekę lekarską, kwalifi
kowanie dó zakładów 1 t. p. 
Opieka Istniejąca przy porad 

Król — maszynista. 

Król Borys bułgarski jest zapalonym maszynistą, i zawszą 
sam prowadzi pociąg, którym odbywa podróże. (Zdjęcie d o k o 
nane podczas powrotu z uroczystości weselnych w Rzymie). (Ip) 

nlach miedzy Ironem! zadania
mi swemi — daje wskazówk, 
do racjonalnego urządzenia ży 
c'a domowego swych, pacjen • 
tów. a także przez dostarcze
nie zainteresowanej rodzimie 
pomocy w dziedzinie zmniej
szenia, jeśli już nie całkowite
go usunięcia bezpieczeństwa, 
istniejącego we wspólnem prze 
bywaniu zdrowych i chorych. 

Do pracy wezwano 
organizacje społeczne 

przeciwgruźlicze,, które już u-
przednlo rozwijały na terenie 
Rzeczypospolitej energiczną 

działalność. Organizacje te o-
trzymaly pomoc materjalną ze 
strony Mlnisterjum Pracy, któ
re prócz zasiłków pieniężnych 
na organizowanie i urządzanie 
poradni przeciwgruźliczych, da 
wało również znaczne zasiłki 
ną( zakup niezbędnych apara
tów leczniczych. 

W krajach Europy Zachod
niej wypada przeciętnie jedna 
poradnia przeciwgruźlicza na 
150.000 mieszkańców. U nas 
ożywiona działalność w latach 
ostatnich doprowadziła do tego. 
że na terenie całej Polski jedna 
poradnia wypada 

na 230.000 mieszkańców. 
Jesteśmy więc wprawdzie 

jeszcze znacznie wtyfe w 'Sto
sunku do zagranicy, ale uczyni
liśmy w latach ostatnich znacz
ny krok naprzód I żvwić można 
nadzieję, że przv. dalszym roz
woju akcji w dotychcznsowem 
tempie — wkrótce staniemy na 
poziomie krajów europejskich. 

Poważnie wzrosła u naś licz 
ba sanatorjów przeciwgruźli
czych. Posiadamy ich obecnie 
ponad 40, a liczba łóżek sięga 
obecnie 

powyżej 3000. 
Aby w takim krótkłm sto

sunkowo czasie móc uruchomić 

Wobec tego musiano go w y 
puścić na woiną stopę, a jubiler 
nie wiedział, jakiemi słowami 
ma przeprosić gościa za to po
sądzenie. • 

Ale fakt — faktem. 
Naszyjnik zniknął. 

Nie dowierzaiąc swej pamfęcf,' 
przeszukał Durwood magazyn, 
ale napróżno. Dopiero nazajutrz 
rzecz mu się wyjaśniła. Oto 
w kieszeni jego surduta znala
zła służąca mały rubinek I wrę 
czyta go panu. Ten rozpoznał, 
iż jest to kamień, który wypadł 
ze zameczka, należącego do o* 
wego naszyjnika. 

Teraz zrozumiał wszystko! 
Oto zręczny złodziej przed re
wizją włożył naszyjnik do 

kieszeni jubilera, 
a po rewizji zręcznie go stam
tąd wydostał. Lecz przy tej c-
peracji wypadł z zameczka ru
bin... 

Policja nowojorska wszczęła 
gorliwe poszukiwania za spryt
nym złodziejaszkiem. 
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tak znaczną liczbę poradni prze 
clwgrużliczyth, Mlnisterjum' 

Pracy przeprowadziło szereg j 
kursów specjalnych, 

na których kształcono odpowie 
dni personel. Prowadzone by 
ty kursy wyszkolenia higjenJ-
stek-pielęgniarek, kursy prze
szkolenia dla lekarzy-specjall-
stów - kierowników zakładów! 

przeciwgruźliczych. 
Lata najbliższe dawać nam 

wfnny stale wzrastające rezul
taty prowadzonej przez pań
stwo przy współudziale organł< 
zacyj społecznych akcji przeciw 
giuźliczej. Możemy też żywić; 
uzasadnioną nadzieję, że dane 
statystyczne na rok ublegty< 

odnośnie chorych lub zagrożo
nych gruźlicą dzieci w szko* 
łach powszechnych, przyniosą 
nam nieporównanie 

mniejszy^ odsetek, 

antżcli miało to miejsce przedi 
kilkoma jeszcze laty. 

i p e r s e n s a c j a t 
d z l e l l $ m y I 
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E, firanki, swetry. 

z na jwiększych Jego 
by ło zdemaskowa-

B r - - w n e g o jasnowidza w 
1 2 a w i e , którego szumne 

^ev? V w Pismach w y d a ł y się 
bieiwjr w i c 2 0 w j m o c n o podejrzą 

tara na raty tanio J " i _ Najchętniej odwiedzały 
•o ftjjjj^idza młode kobiety. La-

itt.} Dostanowił poznać p r y 
W A KOZAK. ul. Żytnl» Lne 2 v c i e j d s n 0 w i d z a 1 w 
kartę od dowodu osoW»'*L Cel u podsunął rnu pewne 
7 wyd. w t L K . P 0 * " ! ^ 0 2 ? . gotowe do naj-
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Me, I pietra. 

wyd. i I, I. K. Poznańs 

działając w 
' nstrukcvl detektywa u-

n 0

 sjc z pierwszą wizytą, 
r. w ' dz naopowiadał jej 

KĘPSKA, ul. L l m a n 0 w 4 f V J e k

l e ^ a y d 0 P

ł
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k«V kli( 
eubiła kartę od dowodu <*\£« .™ temat przyszłości. 

Hj lientka szykowała się 

i nem spojrzeniem I poprosił 
aby go częściej odwiedzała. 

Fertyczna blondynka podo
bała mu sie niezmiernie 1 odtąa 
kiedykolwiek go odwiedzała 
PO oficjalnym zwykle „progra
mie" była zapraszana do im-
tymnego z gustem urządzone
go pokoju, gdzie uprzejmy jas
nowidz częstował ją likierami ł 
ciastkami. 

Lalewicz tymczasem. Jak to 
mówią, trzymaj palec na pul
sie sprawy. 

Razu pewnego podczas Jed
nej z wizyt grafolog pochwalił 
budowę jej ciała i zapropono
wał dziewczynie wyjazd do 
Ameryki, gdzie jak mówił, mo
że zrobić ..świetną karjere w 

^cią obrzucił ją j^mmlj)ti}^m^^z§"^j&dnosz^t 

nie dodał, iż takich „ślicznych 
dziewczątek" jak ona zebrał 
coś dziesięć 1 wszystkie zgo* 
dziły sie na wyjazd za ocean 

Lalewicz, któremu dziew 
czyną zdała relac.ie«z ostatniej 
rozmowy z jasnowidzem za
tarł z radości ręce. 

Bvł już na tropie... 
Rzeczywiście nie młnąf mie

siąc, a jedenaście pięknych pa
nien zostało w ostatniej chwili 
ściągniętych z pokładu parow
ca udającego się w daleka po
dróż z Gdyni. Jasnowidz zo
stał aresztowany jako handlarz 
żywym towarem. 

Zdemaskowanie grafologa 
wywołało dużo szumu w War
szawie. Lalewiczowl przede-
wszvstkiem złożyli wizytę ro
dzice uratowanych dziewcząt. 
Prasa dokonała reszty. Odtąd 
Lalewicza nie opuszczało 
szczęście. 

Szło za nim jak den... 
Policja jego wywody I przy

puszczenia traktowała z po
wagą. 

Następnego dnia po dokona
ne! zbrodni w Łodzi. Lalewicza 
w jego biurze odwiedził kole
ga z ławy szkolnej Jerzy Pi-
lickii. który wpadł dosłownie 
do gabinetu jak bomba. 

— Co się stało. Jurku! — 
zdziwionym głosem zapytał 
detektyw t=r Goni cię iaka da-
jnaŁ 

Pilickl zdyszanym głosem 
począł coś opowiadać, a kiedy 
Lalewicz dawał mu rękoma 
znaki, że nic nie rozumie, 
szybkim ruchem wyjął z kie
szeni płaszcza pomiętą gazetę i 
wskazał palcem na wiado
mość, która donosiła o tajem-
niczem morderstwie w Łodzi i 
aresztowaniu niejakiej „Lucy" 
oraz jej towarzyszki właści
cielki pięknego pałacyku w 
Warszawie. 

Gdy Lalewicz przeczytał 
wzmiankę, rzucił gazetę na 
biurko i spojrzał uważniej na 
Pilickiego. 

— 1 co to clę może obcho
dzić? 

Pilickl chwyci! się za głowę. 
— Jakto? Pytasz co mnie to 

może obchodzić? Toć wiedz, 
że tę „Lucv" Ja kocham, ko
cham, szaleję wprost za nią. 
I teraz kiedy uśmiechało się do 
mnie szczęście — taki dziwny 
wypadek. 

— AJia. wiięc dlatego sprawa 
ta cię obchodzi... 

Pilicki chwycił detektywa 
za ramiona i ścisnął z taka si
łą, że syknął z bólu. 

— Władku, ty musisz ml po
móc ty musisz tę ponurą za
gadkę wyjaśnić. 

Lalewicz spojrzał na bolesny 
wyraz twarzy petenta i po krót 
kiem wahaniu podał mu na 

jŁgode swa dłoń* 

Tego Jeszcze dnia wyjechał 
samochodem do Łodzi. 

Eleganckim panem, który od
wiedził gabinet zamordowane
go Szturma bvł właśnie dyrek
tor prywatnego biura detekty
wów Lalewicz. Postanowiw
szy raz wyświetlić tajemnicę 
zbrodni dokonanej na osobrt 
Lmila Szturma, nie zaniedby
wał sprawy l z węchem psa 
policyjnego, poszukiwał spraw
ców ohydnego czynu. Lale
wicz podczas rewizji dokona
nej w mieszkaniu Szturma 
przy biurku na dywanie zna-
iazł szkiełko, koloru ciemno
zielonego, formatu szkieł oku
larowych. 

Mimo serdecznej przyjaźni 
jaka go złączyła z Jerzym Pi-
lickim. Lalewicz pomny zasa
dy: „trzymaj jeżyk za zębami" 
nrócz kilku uwag zawartych w 
liście do przyjaciela na temat 
znalezionego szkiełka zataił 
jedno, które mu dało wiele do 
myślenia. 

Oto zajrzawszy, powodowa
ny zwykłą ciekawością pod 
biurko, zauważył wśród kurzu 
skrawek papieru, zmięty i za
brudzony. Węszącemu detek
tywowi zabłysły oczy niczem 
dwie żarówki. Chwila... Jeden 
ruch i papierek znalazł swe 
miejsce w kieszeni Lalewicza. 
Mocno zainteresowany znale
zionym skrawkiem Pauiexu._pą? 

tychmiast opuścili mieszkania 
Emila Szturma 1 ruszył po-' 
spiesznie w dół Piotrkowskiej. 
Wtulony w miękki angielski 
płaszcz, sprawiał wrażenie don 
żuana pędzącego na miłosną 
schadzkę. Gdy wreszcie zna
lazł sie w westybulu hoteluyi 
szybko przesadził stopnie sćhd 
dów i po chwili siedział jut 
przv biurku wpatrzony w ówj 
tajemniczy skrawek papieru. 

Nie denerwując się, wyrai- I 
nie i dobitnie czytał: y 

„Szanowny Panfel! \ 
Jeśli Pan nie zaprzestania 

swych ciemnych machlnacyj, 
oraz wciągania Pani Lucy w. 
strefę pańskich nikczemności, 
iak rówideż potajemnego śle* 
dzenia członków partii w ce- ( 

lach zysku, postaram się go 
usunąć. Ostrzegam i daję dwa 
dn] do namysłu j 

M a i . - ' 

List pisany był ołówkiem, 
ręką męska l zapewne w sil* 
nem zdenerwowaniu, bowiem 
na papierze widoczne były 
znaki łamania się ołówka, zbyt 
silnie naciskanego palcami ta
jemniczego autora. Zwykły]' 
Danier koloru szarego do owb 
jania pakunków, gruby i szor^ 
stki. upewnił detektywa, żai 
Maj... nie oisal tego w domu) i 

D. c n, 
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* 2 v C f 0 W a r s z a w y w wierszach. 
Warszawska strat ojii;owa 

odbywa obecnie próby z gasrii 
cami ręcznem! nowego typu. 
dzlałającemł przy pomocy 
skroplonego kwasu węglowe
go, zawartego w kolbie obliczo 
nej na wytrzymałość 100 atmo 
sfer c:śn enia. Po otwarciu kra 
nu zawartość gaśnicy w zet
knięciu sie z powietrzem wy
twarza Jakby powlokę śnieżną, 
która dziada mrożąco i motnen 
ta i ;e tłumi ogień O Be próby 
potwierdzą dobrą optuję. Jaka. 
Cieszą się te aparaty zagrani
cą straż warszawska zaopa
trzy stę w tego rodzaju gaśni
ce • • • 

Z Inicjatywy Lłgi morskiej 
ł rzecznej odbęd/e się w War
szawie obchód 10-lecia odzy 
skania dostępu do morza. Dnia 
8-go lu. -go urządzona będzie 
uroczysta akademia prawdo
podobnie w Politechnice. Na
stępnie pochód demonstracyj
ny na głównych ulicach, auto
mobile 1 pojazdy mają wleźć 
afisze i rysunki propagandowe, 
ilustrujące znaczenie morza 
polski ega Dnia 9-go lutego od
będzie się nabożeństwo w kate 
drze Św. Tmia z udziałem,przed 
stawteteli ..idu 1 spoleczeń-
i twa. potem pochód do grobu 
Nieznanego Żołnierza składa 
nie wieńców i defilada. O go
dzinie 12 w pol — wielka aka 
demja w ratuszu. 

• * • 
Sanatorjum pdzeciwgruźll-

cze magistratu warszawskiego 
w Otwocku należy do najdroź 
izych tego rodzaju zakładów 
Obecnie wprowadzono tam no
we utrudnienia dla pacjentów 
Upoważniono bowiem admini 
strację zakładu do pobierania 
zgóry za trzy tygodnie opłat i 
od t zw. obcych pacjentów 
Do tych ..obcych" należą nle-
tylko mieszkańcy Innych gmin 
a!e i pacjenci warszawscy, nad 
tyłani tam przez Kasę Cho
rych I Instytucje społeczne. 

• • • 
Wobec nastania mrozów 

przerwano Już roboty przy bu
dowie tunelu kolejowego. Pra 
cc straciło 112 robotników. Ro 
boty będą wznowione prawdo 
podobnie dopiero w marcu. • • • 

Frnkclonarjusze urzędu ba
dania środków żywności pobra 
I; niedawno do zbadania prób 
ke kawy podawanej gościom 
w kawiarni ..Udziałowej" Ba
danie wykazało, że nie była to 

Bra t podpal i ł b ra ta . 
Porachunki osobiste w rodzinie. 

czysta kawa. lecz pomieszana 
ze zbożową. Wobec tego spra 
wę przeciw właścicielowi ka
wiarni, p. S t Majewskiemu 
skierowano na drogę sądową mieszkalny, wartości 
za wprowadzenie w błąd kon- 6000 zł. 
surrusntów co do gatunku ka- stanowiący własność braci M 
wy. chała 1 Piotra Witkowskich. 

Z Wina donoszą: 
W folwarku Usza, gminy 

kraśnleńsklej, powiatu mołode-
czańskiego wybuchł pożar, któ 
ry strawił doszczętnie dom 

Ustalono, tż pożar wzniecM 
współwłaściciel domu Michał 
Witkowski, którego do zbrodni 
pchnęła zemsta z powodu ciąg 
łych porachunków osobistych 
z bratem Piotrem. 

Sprawcę dzikiiej zemsty po 
licja aresztowała i przekazała 
władzom sądowym. 

KRATECZKL 
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Wykrycie kradzieży w warsztat ad * ^ O l O H ] 

koła/owych. Pięciomec, 
Z Bydgoszczy donoszą 

w sklepie z żelazem. 
Łódzk ie interesy. 

Trudno byłoby powiedzieć, dam Hanuśkiewicz przybył do 
ie w Łodzi jest dobrze. Łódzkie składu Abrama i nabył 25 kjj. 
interesy są jęczące i stękające i cyny, trochę Innych „niezbęd-
stale kończą się steoretypowem ności" na łączną sumę 150 zł. 
powiedzeniem; „To pożycz pan Adam, jako, ia gotówką, nawet 
chociaż pięć złotych". jieśli dę ią ma, płacić nie wypa-

Łódzkł kupiec nła może I da, wystawił na 150 złotych ła-
sprzedawać. gdyż nłema dzisiaj |dny wekselek, uważając rachu-
pewnych weksli, a o gotówce 
już nawet się nie mówi, nie mo
że kupować, gdyż niema za co i 
n>e ma komu potem towaru 
sprzedać, słowem łodzianie ma
ja dzisiaj możność zajęcia się in-
nemi, mniej materjalnemi spra
wami. Oto jest odpowiedni mo
ment do dyskusji, jakiej wyższej 
uczelni potrzebuje Łódź, albo 
też, czy należy używać cjankali, 
czy też innych środków. 

To ostatnie zagadnienie sta
je się, w braku innych zajęć bar 
dzo aktualne i powstało już na
wet podobno towarzystwo ak
cyjne eksploatacji cjankali z p. 
Adwentowiczem jako dyrekto
rem technicznym na czele. 

Adam Hanuśkiewicz czuł na 
leżyte poszanowanie dla trady
cji. Jego dziadek był blacha
rzem, to też i on poświęcił się 
blach arstwu. I zostanie już A-
dam blacharzem do końca ży
cia, mimo incydentu ze swoim 
hurtownikiem Abramem Kisie
lińskim. 

Adam Hanuśkiewicz ma za
kład blacharski na ulicy 28-go 
pułku Strzelców Kan., zaś A-
bram Kisieliński posiada hurto
wy skład przy ul. Konstanty
nowskiej, tuż obo|< ul. 28 p. S. 
Kan. To też Adam bywał czę
stym gościem u Abrama. To 
przyszedł po paczkę gwoździ, to 
po parę metrów blachy, to po 2 
czy 3 kilo cyny.... właśnie cyna 
byta powodem dzisiejszych kra-

W dniu 21 maja 1929 r. A-
• X X 

Kość mamuta 
wykopano pod Katowicami. 

Z Katowic donoszą: 
W listopadzie ubiegłego roku 

podczas robót kanalizacyjnych 
na Buclowlżnle pod Katowica
mi, wykopano na głębokości 5 
mtr. kość. długości 70 cm. o 
średnicy 35 - 40 ctm. Kie
rownictwo robót wykopaną 
kość odesłało do Magistratu, 
który zawiadomił o tem kusto
sza Muzeum śląskiego, p. Ry-
stewicza kierownika wydziału 
przyrodniczego. Pan Rvsie-
wlcz rozpoznał. Iż kość pocho 
dzi 

ze szkieletu mamuta. 

wprost 
prze 

lecz nie dowierzając 
sensacyjnemu odkrvc :u 
vł;il ia do /badan.a Instytutowi 
Archeologicznemu we Lwowie. 

W dniu wczorajszym tajemn 
cza kość powróciła ze Lwowa 
do Katowic. Instytut Archeolo 
gicznv we Lwowie w zupełno 
ści potwierdził tezę p. Rysłe-
wlcza zaznaczając, iż wykopa
na ko<ć Jest kością ramieniowa 
mamuta pochodzącego z dalej 
n;ż przedhistorycznego okresu, 
bowiem z epoki dvluwialnej. a 
wlec kość liczyć może również 
dobrze 

any 
nek uregulowany. 

— U j, panic Adam, może 
troszkę banknoty!? — jękną! 
A bram. — Mam akurat dziś pła 
cić protest na 200 złote. 

Adamek miał serce czułe to 
też pożyczył „extra" Abramko-
wi 200 złotych. 

ODDAJ DŁUGI 
Gdy po pewnym czasie Ada 

mek znowu zjawił się u Abram 
ka, ten oświadczył mu, że z go 
tówką jest wogóle kiepsko, że 
to I owo i tamto, słowem nara-
zie niema. Ale niech sobie Ha
nuśkiewicz weźmie za tę sumę 
towar i będą „kwit". Adamek 
wolał cynę w garści, niż dhtg 
A bramka w perspektywie l rgo 
dził się na takie załatwienie 
sprawy. Przy tranzakcji tej byli 
obecni czeladnik Haraśklewicza 
— Miler Hugo oraz klient Mar
ian Wagner. 

Następnego dnia, a młanowl 
cie w dniu 11 czerwca. Hanuś
kiewicz, w myśl umowy, posł-ił 
swego czeladnika Kazimierskie
go, po odbiór towaru do Abram 
ka Kisieliński towaru jednak 
nip wydał, oświadczając Kazi-
miersk emu," ie "Hanuśkiewicz 
muw mu dopłacić, gdyż on po
dał za niskie ceny na towar. 
Hanuśkiewicz nie akceptował ie 
dnak podwyżkowych tendencji 
Abramka i zażądał wobec tego 
zwrotu 200 zł., której mu je
dnak Kisieliński nie oddał. 

Wówczas Hanuśkiewicz zde 
nerwował się i zaskarżył Abram 
ka o przywłaszczenie. 

W Sąd/Je Grodzkim świad
kowie zeznaK, że Kisieliński 
lest grubo n'e w porządku, że 
popełnił nieuczciwość, gdyż me 

chciał oddać pieniędzy ani to
waru, słowem sędzia Konorakl 
skazał Abrama Kisielińskiego z 
art. 507 K. K. na 14 dni are
sztu. 

Jerzy KrzeckL 

Dnia 25 b. m. uwagę policj 
zwrócił na siebie jakiś czło
wiek, przekradający się chył
kiem bocznemi ulicami, z pakun 
kami w ręku, przyczem rozglą
dał się on na wszystkie strony 
jakby w obawie, czy go kto nie 
tropi. Podejrzane zachowa
nie się nieznajomego spowo
dowało, że został on przytrzy
many przez czujna policję i do
prowadzony do urzędu, gdzie 

[stwierdzono, że był to 55-letm 
Antoni Januszewski. 

ślusarz 
tutejszych warsztatów kolejo
wych. Zrewidowano pakunek 
jaki miał przy sobie i znalezio
no w nim kilkadziesiąt kilogra
mów pociętej miedzi, z posia
dania której nie umiał się jasno 
wytłumaczyć. Przeprowadzo
no więc rewizję w jego miesz-

N.*e dz 
Działalność 

Występna miłość. 

[ 9 1 3 1 

30 lak I 50 tysięcy lat. 
W związku z sensacyinem 

odkryciem Muzeum Śląskie 
'wróciło się do Magistratu m. 
Katowic z prośbą o wszczędzie 
dalszych wykopaliskowych 
prac. Magistrat, doceniając 
ważność nowych odkryć, posta 
nowił roboty na Buglowiźnm» 
kontynuować I na ten cel prze
znaczył 1000 zł. Prace nad wy 
szukaniem dalszych kości 
wszczęte bedą w najbliższych 
dniach. 

Z Bydgoszczy donoszą: 
W Bydgoszczy odbyła się 

rozprawa przeciw 21-letniemu 
Alfredowi Szulcowi, oskarżone
mu o dokonanie morderstwa na 
osobie swej kochanki. Sprawa 
ta przedstawia się następująco: 

Szulc, książkowy z zawodu, 
svn. właściciela restauracji w 
Pturku. utrzymywał od dłuż
szego czasu stosunek miłosny z 
towarzyszką lat dziecinnych 
20-letnią Emmą Guse z Pturka. 
Gdy dziewczyna 

zaszła w eta że. 
Szulc żądał od niej spędzenia 
ołodu i dostarczał lej różnych 
środków w tym celu. które Jeu 
nak nie skutkowały. Na tem 
tle powstawały gwałtowne 
sprzeczki, 

Pewnego wieczora przybył 
S7U!z pod dom dziewczyny I 
gwizdnięciem wywabił ją do 
ogrodu. Na tle skutków zbliża
jącego sb macierzyństwa wy
wiązała sic sprzeczka, w .trak
cie której Szulz dobył z klesze-, 
n s .vznvk 1 począł r:m dziew 
czynie zadawać gfębikie closv 
w szvję I piersi- Na krzyk 
śmiertelnie pokłutej wybiegła 
do ogrodu matka. Oczom jej 
przedstawi v e straszny widok 

W pozycji klęczącej w kału
ży krwi. wiła się wśród strasz 
nvch boleści córka. Przenie
siona na rękach matki do miesz 
kania, oo kilku minutach, ze sio 
wami: „Ich bm geschlachtct" 
zmarła. Śmierć, według opi
nii biegłych, nastąpiła skutkiem 
upływu krwi po gwałtownem 
przecięciu 

naczyń krwionośnych 
z prawej strony szyi, a głów
nie tętnicy. Jedna z ran bvła 
6 cm. głęboka aż do kości pa
cierzowej druga znów rana clę 
ta sięgała od ust aż do ucha. 

Zbrodniarza ujęto wkrótce 
na staefi w Żninie, w okularach 
z podniesionym kołnierzem » 
naciśnięta na oczy czapką. Gdy 
policjant podszedł do niego z 
rewolwerem w reku, aby go 
zaaresztować ukłonił się grze
cznie czapka mówiąc: ..dzień 
dobry*. Początkowo wynlerał 
się swej zbrodni, później Jednak 
nrzvznał sfe mówiąc 

z całym cynłememt 
zabiłem la. nonieważ sama tego 
chciała a za to czeka mnie ka
ra pół roku wlezienia. 

Skazany został na 15 lat dęż 
kiego więzienia. 

kaniu, która to r e w i z j a j g j d z M ę odbędzie 
niespodziewane wyniki. J g a W. F. w War! 
ziono cały arsenał rożnvc»flomecz glei'sportowy 
rzedzi 1 materiałów. j a l C T * " ŁKS (Łódź). Spo 
ki. młotki, lutówki, róż nękaną rozegrane w kos; 
dzaju kurki mosiężne, cąffl — 
gazvn różnych metali. ka«j 
pasów, rur ołowianych nM 
chodzących z kradzieży w | 
sztatach kolejowych. M 

Krat!- vy A' uarsztataCBl 
lejowych dokonywano M^tokrotnie zdarza s!< 
matycznle i wynoszono W K Mówieniem i py 
strzeżenie różne p rzed*J««^emntezonyc l i 
mimo. że dla d o z o r o w a * * »™enta Przy Pol. 
stawiony był stróż którt |A- Dzteto Wych. Fiz. 
bowiazkiem bvło baczna/*™ Pokrywającego 
cać uwagę, czy p r a c o w n * wwbu Sportowego; • 
wynoszą czego z w a r s i W j S ^ z e s n e ; lf* 
Policia wiec idąc po n i t j K L J ™ wiąże s i e ^ 
aresztowała również s i r<* f ̂  pracy organi 
letniego Stanisława ; U ' r e Ł i i ^ z 5 n 1 ^ T v Ł r 
rv iest silnie p o d e J r z a n f l g ^ M : Pol. YMC, 
brał udział w kradzieży £

v

„
k l , k

a słów wyjaśn 
iac. że nie widział, jak k r a j - z n a n i a szerszeg 
r,e przedmioty w v „ o s z o j | ^ g e j a m i Pol Y 
warsztatów, nrzyczem s t « . ^ a Pol. YMCA na 
dzono i inne jeszcze s * ^ ^ 

' a t e r V - Cenionego wyżej P 
fiz." od pojęcia . 

[ozwniejąc, że wyc! 
środkiem do podnie 

wartości fizyczne 
sztuka w 4 aktach Gor^Jnjnąs społeczeństw; 

TEATR MIEJSKI. 

Rzeź. 
. " ' M O 

Córka rabina wychodzi w j ' M o -bicia rekord 
E g g * * które to w 
EJW .irwzględnlają p 

bogatego kupca th^^ni^ ̂  
nego, chama i ł a p s e r d a k ł ^ p . 
ma zaś podkix:huje się, P°4rle'c ' 
no, w swoim stryjecznym Vów 
cie. kandydacie na rzezakajfoję) 
tualnego. studiującego z 
łem zawiłe przepisy rytu*j S D ^ 
uo uboju. Przepisy o uboju.U lX£Jvvch. t 
klamowane śpiewnie są 
motywem" całej sztuki. Riml j S w e f i r o o b o w i a 2 

obchodzi się z żoną nIetnKL£
u d ( > społeczeństw 

wie. tyranizuje Ją. zdradza.L£:?CeKo ludzi zdro 
T 8 " ' e Jako tych któn 

cie ucieka z domu * dz ieck i jJ^ jnąć mogą zd 
Rodzice choć -widzą1 c ler i ) |^ 'T* d u chowe; d pi 
woj jedynej córki, w o i ł C f J j »'e w Klubie S; 

przed zemsta bogatego I wił aT""dzy w Dziale \ 
wowego zięcia — zmus*ti 
córkę do powrotu do m ę ż f n 

Dziecko umiera w y w o l ł j j j ' ' 0 

tem rozpacz maiki która 
szcie. doprowadz'«na do 

8* J Dział pozostają 
scisłyrn związku — 

ich wzajemny i 
sportowy będf WUB 

* AI^^^nomfczną, Ci 
* żywotne z Dzte 

Długi karnawał. 

^ ' a sportowców; c 
Klubu może zostać 

n * Posiadająca Ju 
f topień kultury ftey 

0 " e ^ zui 
materiałem" — 

za — zarzma go w nocy h ii" 
żem rzezacklm śpi«.«waiąc Pł0!„ i n a n n n - , a k o v 

pisy o uboiu rytualnym.. | - n 

Wykonawcy wyw1ązal| 
ze swoich ról b. ckibrze.^ 
Pierwszy plan' wybija sfl 
Skrzydłowska w roli córki 
bma. dajne w miarę moż 
postać nafbardziej' dramat1, 
ną a naJmnH melodraimaU 
ną. Scena mordu w akcie 4| 
konana bvfa z wielkim tł 
rem artystycznym. Sylw^ 
lej. pełna wdzięku I subtelni 
stanowiła nrawdrlwy kon 
z postacią Jej męża. co też 
ło w bitenctaeh autora P ' urucnomic z 
W i k i w roli bocacza «urs dla Instrukl 
bvł odpowiednio n i b a s E ^ c h I chce zgrom 

40 kandydatów 

Mie sce 
'godek w. f. w Wars: 
L r z a uruchomić z dni 

nawer! Postać iego \vvinol 
gesty — bvłv wsoan''ałe K O 0 , kraju. Program 

Pan I t — W tym roku mamy długi karnawał. 
Pan 111 — O tak podwójnie długi. Raz, ie dłusjl bo aż 

do marca, powtór., f będą z tego duże długi. tfawa - *adna. 

JP czasie 
+m lierja 

1 \ .1, 

HENRY DE GDEN. dla mnie środki materialne nie 
pozwolą mu na to. Ale Rogerl 
On jest bogaty a ja tak pragnę 
tego płaszczyka! Futro z kretów. 

W nieodpartym popędzie la 
cquelme Darvenne weszła do 
wielkiego magazynu. 

Nagle stanęła w zachwycie 
przed prześlicznym płaszczy
kiem z kretów Zakręciło się 
na Jego w ;dok w ładnej głów
ce. Zbliżywszy się do okrycia 
pogładziła je w ekstazie, 
[.'przejma sprzedawczyni ubra 
ła ją w futro. Stanąwszy przed 
zwierciadłem o trzech skrzy
dłach Jacqueline przejrzała się 

— Pięknie wyglądam*. w 
olem — pomyślała w duchu, 
pytając Jednocześnie niedba
łym tonem o cenę. 

— Trzydzieścł tysięcy fran 
ków —- odparła sprzedawczyni 
z uśmiechem, — Wyjątkowa 
okazja' Półdarmo prawie! 

— Dziękuję, pomyślę... — 
powiedziała Jacauellna, wycho 
dząc ze sklepu. 

— Mam czas pójść pteszo 
do herbaciarni — mówfła do 
siebie na ulicy, spojrzawszy na 
zegarek - bransoletkę i Wąc 
»zvbk :;n krokiem w stronę pla 
Cu Vendfime — nie będę prosi
ła mego męża o to f irtra bo ( 

gdyby zechciał nawet nabyć je ze swych kłopotów* 

Pani Jacqueline Darvenne 
była żoną urzędnika który MI 
mo wysoką gażę i posiadane 
renty z trudem zadawalniał 
wymagania swej młodej w 
zbytku rozmiłowane] żony. co 
dawało pochop do częstych 
słownych utarczek. Kiedy 
wszakże przed dwoma laty 
pan Darvenne wprowadził do 
swego domu przyjaciela swo
jego Rogera Levflleux. główne 
go akcjonariusza banku Levfl-
leux I S-ka. przedsiębiorczego 
..piwowara" zyskownych inte
resów, niebo małżonków Dar-
yenne wypogodziło się, nie
snaski bowiem wywoływane 
drażniącą „kwesrją pieniężną*' 
ustały. Co było przyczyną po
myślnej tej zmiany w pożyciu 
państwa Darvenne? Nic inne
go, jak serdeczne a tajne sto
sunki Jacąuełiny z Rogerem 
Levilleux. 

• • • 
Spotkawszy tedy kochanka 

w herbaciarni pani Darvenne 
zwierzyła mu się niezwłocznie 

Działo się w połowie grud 
n:a. Gwiazdka zbliżała się. Ni
gdy w ciągu dwóch lat Jacąue-
liua nie żądała od Rogera wię
cej po nad to. co jest niezbędne 
dla szczęścia pięknej i młodej 
kobiety. Ale tym razem, jeśli 
kocha ją naprawdę, powinien 
kupić Jej ten płaszczyk na 
gwiazdkę! Zima była wyjątko
wo surowa w tym roku. Jacque 
lina dzwoniła zębami z zimna 
w swoim niezbyt ciepłem fu
trze... 

Podarek w cente trzydziestu 
tysięcy franków nie przerażał 
bankiera, obiecał wiec Jacque-
linie. że gotów jest ofiarować 
jej tak gorąco pożądany płasz
czyk z kretów w prezencie. 

— Ale co twój mąż powie 
na to? — spytał pirytomnie. 

— Jak myślisz? — radziła 
Jacque!ina — nie mógłbyś po
wiedzieć mu, że darujesz ml to 
okrycie na gwiazdkę tytułem 
podziękowania, pewnego rodzą 
ro ekwiwalentu za obiady i ze-
cranla u nas? 

— Oczywiście, że n#e — ro 
ześmłał się pan Levrflleux — 
jakkolwiek bardzo dobrodusz
ny 1 ufający ludziom nie da się 
jednak nabrać na taki kawał. 
Trzeba wymyślić coś innego. 

czyk kochanie. 
— Wymyśl więc wymyśl, 

bo zwarjuię' inaczej! — nalega
ła Jacquelina. 

Bankier zamyślił się głębo
ko i nagle zawołał radośnie: 

— Mam! 
— Powiedz ml ! 
Nachyliwszy się do ucha 

przyjaciółki zaczął szeptać 
prędko. Roześmieli się oboje, 
radzi z pomysłu, 

• • • 
— Słuchaj, staTy — telefo

nował bankier nazajutrz zrana 
do pana Darvenne — wtem, że 
nie przepadasz za balami, ale 
jeśli chcesz zrobić mnie, przy
jacielowi swemu, przyjemność, 
bądź na balu „Dziewcząt Odro 
dzonych . Opiekuję się tą do
broczynną Instytucją. 

— Ach, nie licz na mnie, 
mól drogi! 

— Proszę cfę o to, kocha
ny! Taka wzniosła idea! 

— Za nic w świecie I 
— Nie przypuszczałem, do

prawdy, że będziesz taki nie
uprzejmy! Zabaw* zapowiada 
się dobrze! Szykujemy tombo-
ię „monstreM!._ W takim razie 
nie odmówisz mi przynajmniej 
i weźmiesz kilka biletów na 
tom bolę! Muszę wszystkie po 

tygodnie.- Niewykręcisz mi się 
od setki... Po czemu bfflet? 

— Niezbyt drogo! Po dwa 
franki... 

— Zgoda? Nareszcie, wy-
grzeczniałeś! Zwalniam cię z 
balu. Dzięki za moją instytu
cję! 

W dwa tygodnie potem, w 
dzień ciągnienia tombolk ban
kier telefonował do pana Dar-
venne wieczorem: 

- j Masz szczęście, stary! 
Gruba wygrana padiła na jeden 
z twoich bflletów. Płaszcz z 
kretów za trzydzieści tysięcy 
franków! 

— Nie?!.-
— Słowo d daję! Przyjdi 

Jutro do banku po futro! Masz 
gotowy podarek dla żony na 
gwiazdkę. I Jaki wspaniały! 
Wyobrażam sobie Jej radość! 

Nazajutrz pan Daryenne 
przyszedł według umowy do 
banku po płaszczyk z kretów i 
zachwycony zabrał go ze so
bą. 

Rad. te dzięki ternu oszu
stwu dogodzi! swej pięknej 
przyjaciółce Roger Levrilleux 
wyjechał z lekkiem sercem na 
kijka dni do Cannes. 

• • • 
— Wystrychnęli mię na dud] Jeiii chcesz mieć swoi płasz- wtykać!,,. Ciągnienie za dwą ka ofuknęła go Jacauelina. k ia, 

Świetnym rabinem bvł i 
? ł e*o 

tn'nvm. Jalk zwykle był będzie anatomję. 
7n''rz w ro'i Flłasza 

Przeróbka i uwsnółc/P BteCI 
nie p. Zamdmera — bardzo ' J 

bra. Wsta-wkl. lek scena % 
ezyn w I akcie ożwdała 
ehe wlokaea s!e w żółwim _ C Q 

nie akcie. Reżyseria d^bra V C T ° o d b v ł s " v 

*tawa — żadna. St. Pa« H* LF?u b i e z nwatońs 
M M M M M M M M J M M M M M M ^ ^ "tórego szalała 

burza śnieżna. 
dy za powrotem z południ* ^ra^iło to zawodni 
wił się na schadzce. — CK mimo poważnych 
jest mój płaszczyk z k re t ' ^^ 
blagierze? Nie otrzymałaś 
od męża na gwiazdkę. 

— Nie może być, kocb* 
Przysięgam cl. że oddałefl1 

twemu mężowi do rąk! 
Nie wierzę c i k ł a ^ 

że. zatelefonuję do DarvefjJ 'ednem ze swych c 
przy tobie! Bierz słuchawLr^iedzeń termin rewć 
— zawołał Levril1eux. w>'^ sPotk 
łując numer. J n* 

— Hallo!-. Dzień doj] 
stary. Tak zpowrotetn z p 
nesL. Co za cudowna po<»̂  
Świetnie się czuję, dziw 
Ale!... Powiedzno mi. czy ̂  
bardzo się ucieszyła z P'^ 
czyka z kretów? i Jj^r K. Adwentowiczem 

—Cccicho! — rozległ ł b / ł > u , *rne. 
głos Darvenne'a - Nie " T N G ^ Ą ̂  
czasem o tem futrze z moi» J*y j ^ a ^ - j S I o w a i 

ną. Jak przyjdziesz do nas!-',?*iceni * róa WoiewoJ 
— Nie?... Dlaczego?.- do 3 ri. 50 cr. 
— Bo... bo... wobec t e g * ^ 0 8<xlz. 8.30 wieeroren 

Jacouelina nie wiedziała o ̂  J. Chodedciew. 
czem-. rozunnlcsz?... dar" ̂  Jo uabycm w i ^ ie rai 
łem je Germaine, mojej d a ^ o rano do 7 wJecsor 
lografce... 

— Nie masz pojęcia, J • TEATR KAMERA 
ucieszyła się ta mała! 

Tłum 

Wszyscy przybyli d< 

p o ł s k ; 

R e w a n ż 
— Tego za wiele! C z ^ ^ c k i zw. bokserski 

ania pomiędzy 
*cjaml Polski i Nie 

TEATR MIEJS 
*°d2. 8.30 wleciorera 

J \ ! ' Ł t r o Teatr Kameralny 
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w warsztatach 
ch. 

S P O R T -

Polonfa - Ł. K. S. 
Pięciomecz gier sportowych. 

u, która to rewizja *V nledzidę odbędzie się w 
podziewane wyniki. # W k B W. F. w W*ar«zawie 
o cał.v arsci.i różnyjBCiotnecz głer sportowych Po 
Izi i materiałów, iak: wa - ŁKS (Łódź). Spotkania 
ulotki, kuów ki. róinejwana rozegrane w koszyków 
u kurki mosiężne. calvl 
m różnych metali, ka' 
iw, rur ołowianych itp-
Izacvch z kradzieży \ 
tach kolejowych. 
•adzieży w warsztatach 
i/ych dokonywano $L 
ocznie i wynoszono 
;żcnie różne przedl 
o. że dla dozorowa 
ionv był stróż, któr^ 
iazkiem bvło baczna! 
jwatre, czv pracownM 
oszn czego z warstw 
:.ia wiec idąc po nitdj 
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ce ' siatkówce męskiej 1 żeń 
skłej oraz w hazenie. 

Ze wzt!ędu na wysoką klasę 
graczy łódzkich, walka zapo
wiada się bardzo ciekawie. 

N'e dz iwmy się! . . . 
Działalność polskiej y. M. G A. 

^'okrotnie zdarza się spot 
z e zdziwieniem i pytania 
••nfewtajemndczonych'' 

w steienia przv Pol. \ 
na 

» przy Pol. Y. M 
A- Działu Wych. Fiz. 1 po

lo P^^^a j^cego się z 
wubu Sportowego: ponie-

r równoczesne istnienie 
11 agend ktMo"."- ^aże się ściśle z 

Jtowała również stroWI l w«ni pracy organizacyj
n o Stanisława Paterer w dziedzinie wych. f. stoso 
:st silnie rx)dejiv:inv.-J"«ni przez Pol. YMCA, rzu 

udział w kradzieży. j T y knka słów wyjaśnień w 
te nie widział, jak kradł" ^Doznania s z e r s z e g , 0 r>gó 
jrzedmloty \vvnoszojll k o ncepcjaml Pol. YMCA 
ztatów. przyczem sW ÂCA Pol. YMCA na tere-
o i inne jeszcze snf l fiz- opiera sie 
rv. "AJCIsłerrj odróżnieniu 

Clonego wyżej pojęci 
od pojęcia „spor-

^ l e j ą c , że wych. fiz. 
• s™kłem do podniesienia 

rR MIEJSKI. 
Rzeź. 

ka w 4 aktach Ciof 

6rka rabina ^ ^ ^ ^ ' T ^ 

któ zawiłe 
)OJU. Przepisy o uboju. W ^U°wVCh. 
>wane śpiewnie sa -JŁLNFI;' 0 

wem" całej sztuki, ł w r t n 1 * ^ ^ 1 

t u . • wartości fizycznej sze 
FENLÂRIO S T > O Ł E C Z E " S T W A 

-oyrn VJ^ Z 1 * C , , Ł A swoich s 

djującego^z z f t ^ i . ^ecjalticgo typu. od 

przepisy rytt i f l J^9' n1e ma,ąc amb!' 
5wrtowvch. pragną ćwt-

zdrowia", dla 
v , - swego obowiązku w 

KIZI się z żoną nletn*£J?
U do społeczeństwa, po 

tyranizuje ją. zdr;idza.Ł7»«W> ludzi zdrowych 
d a ona cierpi I w r j ' l a k o tych którzy la 

:ieka z domu z d/ ieckiC^^tnąc mogą zdrowie 
ce. choć-wid/ą cierpW^IP^uehowe: ci pierwsi 
jedynej córki, w o t * * Z ? i l e w K , t , b i e S n O T t o 

zemstą bogatego I wt, ^ d z y w Dziale Wych 
'go zięcia — zroud IFJLJ,. 
do powrotu do meżajW7 n z i a f pozostają ze so 

tlecko umiera \vv\vol lJ l k ł y m związktl — Jeśli 
oznacz matki która v\.wzajemny stosu-

doprowadz-.ma do Ąfa'UD
 sportowy będąc jed 

>ścł postemrwanloTn Ł i jMonomiczną, czerpie 
zarzyna gb w nocy W ; , 1 z v w o t r | e z Działu, o-

•zezackim śpiewaiac * f i r " ł n a "*m. lako r>rzed-
> irbofu rytualnym.. E Vf ? *P°Ttowców; człon -
ykonawcy wvw1ii/ałlfcy^/) , b" rnoże zostać tylko 
•olch ról b. debrze. K ^ Posiadająca już pe
szy plan' wybiła s W L ^ e ń kultury fizycznej 
dłowska w roli c ó r k l t u ^ o S!e jest zupełnie 
dając w miarę m o ż t f ^ r m materiałem* — osią-
! naibard-ziej" dramatn 
najmnH melodramatu 
:ena mordu w akcie 4J 
a hvła z wielkim 
irtvstvcznym. Svlw4, 
fna wdzięku 1 subtelił 
yiła prawdziwy ko rn j i^J 
adą Jej męża. co też 

ga na kompletach Działu W. F. 
O przyjęciu do Klubu Spor

towego — poza zwyklemi for
malnościami — 

decyduje egzamtn, 
któremu jest poddawany nowo 
wstępujący, przed kwalifikacyj 
ną komisją sportową sekcji; 
nie posiadający kwaltftkacyj 
sportowych kandydat jest od
syłany „na przeszkolenie" do 
Działu W. F., by po pewnym 
czasie osiągnąć przyjęcie do 
Klubu Sportowego. 

Wszystko to są rzeczy no
we, eksperymenty: jaki będzie 
ich skutek — czas to pokaże; 
wytężona praca Kierownictw 
Klubu i Działu nie pozwoli dłu
go czekać na wynik i ; szkoda 
tylko, że Pol. YFCA może swe 
eksperymenty stosować w lili
pucich rozmiarach ogranicza
jąc się do niewielkiej Bości 
ćwiczących — z powodu szczu 
ołośd sali; z chwilą wybudo
wania gmachu Pol. YMCA w 
Warszawie o wspaniałych u 
rządzeniach sportowych, pra 
cę stokrotnie rozszerzy się -
i Pol. YMCA. zajmie należne 
lej w dziedzinie Wych. Fiz. sta 
nowisko 
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Zwolennicy r a k i e t y 
przy stole obrad. 

Drrła 9 lutego odbędzie się w 
Warszawie w lokalu Z. Z. (ul. 
Wiejska 11) walne zebranie 
Pol. Zw. Lawn-Tennisowego. 
Na zebraniu tem rozpatrywane 
będą dwa wnioski w sprawie 
zmiany struktury związku; je
den klubów śląskich, posuwa
jący sie bardzo daleko w dąże
niu do zmiany obecnego stanu 
rzeczy I drugi klubów war
szawskich 

bardzo kompromisowy. 
Wniosek klubów warszaw

skich, który ma duże szanso 
przejścia na walnem zgromadzę 
n!u. żąda powiększenia zarządu 
do 14 osób I powierzenia każ
demu z członków oddzielnego 
referatu organizacyjnego. Poza 
tem mają bvć utworzone zwiąż 
ki okręgowe w Warszawie. 

Lodzi. 

PornanJu. Wilnie, Katowicach, 
Krakowie ł na Pomorzu. Zwiąż 
kl okręgowe będą utworzone 
na rok bieżący tytułem próby 
i zajmą się przeprowadzeniem 
mistrzostw okręgowych, u-
proszczeniem działalności kan
celaryjnej związku ł odciążą 
związek państwowy od zajmo
wania się sprawami lckalnemi. 
O ile roczna próba da rezultaty 
pomyślne, żywot związków o-
kregowych dostanie przedłużo
ny na dalsze lata. 

Zebranie PZLT wyznaczone 
zostało na godzinę 11-tą rano, 
spodziewać się jednak należy, 
że wobec uroczystości jubileu
szowych sportu polskiego wy
znaczonych na tę samą porę. 
termin zebrania zostanie prze
sunięty na godziny wieczorne. 
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Trudna sytuacja miast 
„zulenłzowanych". 

i 
Frekwenda widzów 

W poszczej^nych ośrodkach 
ligowych frekwencja widzów 
była następująca; 

Ośrodek 

1 

M k 
l i ii 

2 M 

i i 

3 3 
A 

£ P 
Kraków , . 3 87.969 2.443 n. 
Waritawa . 3 68.615 1.908 IV. 
Lw6v , • 2 50.763 2.115 nt 
Ł6it . , . 3 41.127 l.fie V. 
Śtąik. . . 3 33.6SI 1.402 VI. 
Pomiń , , 1 30.531 2.343 i. 
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Mie sce dla 40 kandydatów. 
>,t - e k w. f. w Warszawie 

P /ca'7'8- U r u c n o m i ć z dniem 1 
kurs dla Instruktorów 

s^ło ' c n c e zgromadzić 
I w roi! boKracza ki| 
odpowiednio rnba 
nvm rabinem był p 
! Postać lego. wymflŁj. ^0 kandydatów 
— były wsr>.TTi !nłe ^ V a ? ° i . ' < r a ^ U - P r°Sram obej 
i, jak rwvk!e był f c będzie anatomję. f.zjO' 
w ro'l Flfasza. 
zerńbka i uw^ó łcze l ftWg maratoński 
Zandmera — bardzo1- ^ 

Vstawk1. lak scena t 
w I akcie oży^ciała 
łokriea «;Ie w żórwłrfl 
clę. Reżyseria dr̂ ra m i f . " 1 " w w u r i w v w » 
— żadna. St. Sfl^ie D i e ) Z maratoński w 

logję. higjenę. masaż, zaprawę, 
technikę I taktykę. Nad kur 
sem czuwałby Jakiś świetny 
trener zagraniczny, a dało wy
kładowcze składałoby się z In 
strnktorów ośrodka w f. 1 o-
sób zaproszonych specjalnie. 

—x-* 

y czasie burzy Śnieżnej. 
i "ork 

którego szalała 
burza śnieżna. 

to zawodników. 
T(j/ mimo poważnych prze-

powrotem z południa! ^azifo 
e na schadzce. — 0«J/v 
nój płaszczyk i kretf 1 ws 2vscv przybyli do merze? Nie otrzymałaiU 
ża na gwiazdkę. 
Nie może być, koch^ 
ęgam cl. że rxkiałefli 
i mężowi do rąk! 
Nie wierzę ci, kła^Ti^ 
Tego za wiele J Czfl l^ łecki 

1 , e f ł " 

wy 

t y Dystans 9 mil. 465 yardów 
nrzebył zwycięzca student (iuś 
Moore w 49 m. 42 sek. Między 
zwycięzcami w pierwszej dzie
siątce znaidowało się aż pięciu 
Kanadyjczyków. 

Anglik Wyatt skoczył 55 mtr. 
x x 

, „ , . — i z w 
telefonuję do Daryei 1 ! J e d nem ze swych ostat-

słucha^k °s'edzeń termin rewanżo-

POLSKA — NIEMCY 
R e w a n ż o w e spotkan ie . 

bokserski usta 

źtnt, - t k a n i a 
d c iaml 

pomiędzy re-
Polski i Niemiec 

TEATR MIEJSKI. 

obie I Bierz 
yołał Levriilleux, 
m mer. 
Hal lo ! - D«;lert 
Tak zpowrotem i 
Co za cudowna poo\ 

tie się czuję, dzi«" 
Powiedzno m i czy 

• Sie ucieszyła z P*% , ° »°dz. 8.30 wleciorein .Ojciec" A. Strlnd t kretów? t ̂ r*7
 K. Adwcmowiczem w rołl tytułowej, 

^ccicho! i— r o z l e d L ^ l a r n e . 
larvenne*Ł — Nie 4 po iKrfwtata preedstawrtenie dla 
i o tem futrze z ~Mazer»- J Słowackiego • dyr. K. 
: przyjdziesz do n a s ! - " ^ ^ ^ w ^ W o } W V O ( i y . Ceny atfattsze 
Nie?._ Dlaczego?- L*- *> 3 ri. 50 cr. 
Bo... bo... wobec ł e * < , f W , 0 K < *k - 8.30 wieczorem JZusf Oorcrma 
illna nie wiedzlafa °iw,J- Chodeckiezo. 
, rozumiesz?... ^ a r ft. ^cycte w kasie zamaiwteń. Ptocrkow 
Oermaine, mojej JO rano do 7 wieczorem bez przerwy. 

«... •?} f ' 
Nie masz pojęcia. TEATR KAMERALNY, 
^ła Się ta m?ła!... ^ f c t r o Teatr Kameralny «mtenl«ty * *o-

Tłum. Jo tsa f ] ^ ' " U n J a nakazanych prz*z komfsie pe

na dzień 6 kwietnia b. r. w Mag 
deburgu. 

Jak się dowiadujemy na ter
min ten Polski związek bokser
ski zgodzi się, wobec czego 
spotkanie dojdzie do skutku. 

Łódź, dn. 23.1. — W ostat
nich czasach miasta, które ko
rzystały z usług ulenowsklch — 
stanęły wobec smutnej rzeczy. 
wistOSCT. 

W myśl umowy, miasta ko
rzystające z pożyczki ulenow-
sklej, miały prawo kwestiono
wania rachunków w ciągu 60-iu 
dni po ich otrzymaniu. Po tym 
terminie rachunki — o ile nie 
nastąpiła reklamacja Magistra
tu — uchodziły 

za przyjęte 
przez miasto. 

Do kontrłjłi rachunków przy 
stąpion© dopiero 

po niewczasle. 
Nie było już sposobu naprawy 
wyrządzonego zła. 

Po długich naradach i dy
skusjach miasta poetanowny 
skierować czałą sprawę zatar
gu na drogę rozstrzygnięcia ar
bitrażowego; umowa z Ullenem 
przewiduje bowiem przy niepo
rozumieniach arbitraż. 

Obecnie okazuje się jednak, 
te I ta droga nastręcza 

poważne trudności. 
Artykuł 1368 Ustawy Po

stępowania Cywilnego w redak 
cji ustalonej ustawą z dnia 16 
lipca 1915 roku (Dziennik U-

staw poz. 637) nfe pozwala tnia 
stom udekać się do sądów ar
bitrażowych. 

Spory wynikające między 
miastami i osobami trzeclemi 
rozstrzygać może w myśl usta. 
wy tylko Sąd Koronny. 

Wydaje się wprost niepraw-
dopodobnem, aby umowa, Którą 
zawierały cztery miasta Polski 
na mlljony dolarów i która na
kładała na miasta ciężary na 
dziesiątki lat, zawierała 

podobną lukę. 
Wydaje się to tembardzłej 

paradoksalnem, że umowę za
twierdziły poszczególne Rady 
Miejskie i władze nadzorcze. 

Jak się spór ten skończy — 
przewidzieć trudno. Widoki t ą 
w każdym razie słabe. 

Celem podjęcia wspólnej ak
cji dla obrony swych interesów 
—miasta zulenizowane zwróci
ły się również 1 do m. Zgierza, 
który, jak wiadomo, skorzystał 
z pożyczki amerykańskiej—aby 
poparły 

{ch Inicjatywę, 
Zgierz dał jednak odpewiedi 

negatywną, tłumacząc, że ra
chunki jego z Ulenem są w zu< 
pełnym porządku. 

X-
(St) 

N O T O W 4 \ ^ ttfiTEGO 
ZAGRANICA. 

Londyn 43.38, Praga wypła
ta na Warszawę 378.10 — 
280.10, Wiedeń czeki 79.50 — 
79.78, Zurych 58.05, Berlin 
46.65 — 47.05, wypłata na Wai 
szawę i Katowice 46.82 i pół — 
47.02 ) pół, na Poznań 46.80 — 
47.10. 

GIEŁDY ZAGRANICZNE. 
Londyn. Notowania końcowe: 

Nowy Jork 486.50. Paryż 
123.89, Berlin 20.36 3,8. Hisz 
panja 37.92 5/8, Amsterdam 
12.11 1/8. Belgja 34.93 5/8, Wło
chy 92.97. Szwajcaria 25.18 3/8. 
Danja 18.18 7/8, Szwecja 
18.12 5/8, Praga 164.37, Wiedeń 
34.57, Warszawa 43.38. 

Paryż. Notowania końcowe. 
Londyn 123.88 i pół. Nowy Jork 
25.46 7/8. 

Gdańsk. Notowania w gulde
nach gdańskich: 100 złotych 
57.59 — 57.73. czek na Londyn 
25.00 J pół. telegr. wypłaty na 
Warszawę 57.56 — 57.70. 

BAWEŁNA. 
Nowy Jork, 28.1. Amerykań

ska, zamknięde: loco 17.05. 
Kontrakty południowe luty 
16.86. marzec 16.95 — 96. kwie
cień 17.08. maj 17.21 — 22, czer 
wlec 17.31. lipiec 17.42, sierpień 
17.44, wrzesień 17.44, paździer
nik 17.48. listopada 17.52. gru
dzień 17.57. 

Nowy Orlean, 28. 1. Amery* 
kańska, zamknięde: marzec 
16.74 — 5. maj 17.01 — 3. lipiec 
17.34 - - 5, październik 17.30—2, 
grudzień 17.44, loco 16.60. 

Liverpool. 28. 1. Amerykań
ska, zamknięcie: styczeń 8.99, 
luty 9.00, marzec 9.08. kwiecłeń 
9.10. maj 9.18, czerwiec 9.19. l i 
piec 9.24, sierpień .25. wrzesień 
9.25. październik 9.27. listopad 
9.27. grudzień 9.30. loco 9.25. 

Liverpool. 28. 1. Egipska, zam 
knięcie: styczeń 13.73, marzec 
13.83. m?„' 14.03, lipiec 1423, 
październik 14.39, listopad 14.$3 
loco 14.40, 

W a l u t y , dewizy i akcje 
na giełdzie warszawsk ie j . 

R a d I o - k ą c i k 
Katowice, czwartek 408,7 m. 

Dzled Katowic 
(Całkowity program te«o dnia 

transmituj z Katowic wszysdde pol
skie stacje nadawcze). 

11.20—11J5 Odczyt dr. L. Resoro 
wloza, 

11.35—11.55 Lekcja Jeżyka polskie 
to ze szkoły fan. Ks. Piotra Skargi 

11.58—12.00 Sygmwl czasu (z War 
stawy). % 

12.00—14.00 Koncert popularny. 
14,00—16.00 Przerwa. 
16.00—16.15 Kormmflaaity. 
16.15—1635 AZOT — „Jak Cho

rzów pracuie, alby ztem1« polskie nło 
sly pfcw obfity". 

16.35—16.40 Andante c koncertu 
skrzypcowego Karłowicza wykona 
proł. J. Cetncr. 

16 40—16.55 „OsoWłwosol preyrod 
nicze Śląska" (Żubr I Oto). 

16.55—17.10 Żeleński: Temat t w» 
rjacjami d-mofl wykona Kwartet 
Smyczkowy. 

17.10—17.15 Przemówienie Jęto 
Ekscelencji ksledsa htekupa Śląskie
go dr. Arkadiusza Lisieckie go. 

17.15-17.35 ..Żelazo I stal". 
17.35—17.40 Przemowłenle Woje

wody śląskiego dr. Michała Grażyn-
sViego. 

17.40—18.00 Koncert soltatów. 
18.00—18.15 Dr Jan Nowak — 

.Czarne diamenty". 
18.15—f8 35 „ W C R W " . 
18.35—18.45 „O Śląskiej Kofetede" 
18.45—19.15 Ze Śląska Cieszyn 

sktego: — Beskidy 
19.15—19.35 Xynk" . 

19.35—19.55 Wtentec pteSnl edrno 
śląskich. 

19.58—20.00 Sy*nal czasu War 
szawy). 

20.00—20RozanattoćcŁ 
20.25—20.45 Z tek! toompozyftor-

$kłej Witolda Friemamau 
20.45—20.55. Dr. Tad. Dobrowol

ski „Ruch kulturalny na Śląsku". 
20.55—21.05 Finale z kwartetu for 

*eplamowego d-moll op. 8 wykona 
Kwartet Polskiego Radfa. 

21.05—22.05 „Wesele śląskie". 
22.05—22.20 Pefjetoo ckoUczooJ-

cfowy. 
22.20—22.35 BroobUiw Roman! 

szyn: .Góral 1 Jego umysłowość w 
anegdocie podhalańskiej". 

22.35—23.00 Komunikaty PAT. (r 
Warszawy). 

23.00—24.00 Muzyka lekka I ta
neczna. 

Konlgswnsterhaasen, czwartek 1635. 
P.30 „Miody Mozart". 
12.00—14.30 Muzyka graimof. 
15.00 Szkota zawodów, dła kop

ców — odczyt. 
15.45 Dla kobiet 
16.30 Koncert z Berttna. 
17.30 Audycja amtorska Gottfryda 

Kolwela. 
I8.00 Niedola fląsktegn pogranicza 
18.30 Lekcja hiszpańskiego. 
18 55 Korzyści badan pracy rolnej 

— odczyt 
20.00 Odczyt areyMsk. 5wot Soe-

derbloma. 
20 30 _r*edny Jonatan" — opera. 
22.30 Lekcja tańców. — Następnie 

murvka taneczna. 

prawek technicznych araa odcay-tzezenka i remon
tu widowni. 

W piątek prcanlera komedjl popularnego auto
ra „Panny PIK" 1 „Mecenasa Boibeca" Vemeuila 
..Kochanek part Vidad", Dekoracje C Pietkiewi
cza. 

TFATR POPIH ARNT. 
DzM po raz ostatni arcywesoto krotochwBa 

K. Kraitza ..Zażarty automobil isu»u czyU «300 kilo
metrów na godzifne". 

Jutro I dni następnych Jedna z najbardziej po-
wodzeniowych w sezonie tym sztuk, frapujący me 
lodraimat t rosyjski*zo JCocloł czarownicy". 

W przygotowaimn pod re*rserj« Wf SembM 
sktego tłyiowa komedia Pr. SchiJlera „Intrva» l 
trdloic". 

BODO W LODZI. 

Pierwszy poranek artystyczny Hanki Ordonów 
ny zgromadzi Jak wiadomo, w sali FBharmonji 
tyle publiczności, te zabrakło biletów przy kasie. 
Drugi poranek. Jaki odbędzie sie w ntedclele, dn 
2 lutego o godz 11-30 przed południem, cieszyć 
sle będde memniejszem powodzeniem 

- 0 0 -

DYŻURY APTEK. 
Dziś dyżurują apteki: L. Pawłowskie

go (Piotrkowska 307), S. Hamburga (Głó
wna 50), B. Głuchowskiego (Narutowicza 
Nr. 4), J. Sitkiewicza (Kopernika 26). A 
Charemzy (Pomorska 10), A. 
'Plac Kościelny 10). Ib) 

Popyt na dewizy na giełdzie 
walutowej zmniejszył się zna
cznie, a do uszczuplenia obro
tów przyczynił się również 
brak tranzakcyj gotówkowych 
gdyż ani na dolary St. Zjedno
czonych, ani na banknoty 
państw europejskich zupełnie 
nie było odbiorców. Nastrój 
ogólny był w dalszym ciągu 
słaby. Nie tylko nie notowano 
wcale zwyżrjfc ale nawet na 
poprzednim poziomie utrzymał 
s'e wyłącznie kurs dewizy na 
Wiedeń . Wszystkie pozostałe 
dewizy zniżkowały, ponosząc 
następujące straty: na Belgję 
3 gr., na Holandię 19 gr„ na 
Londyn 1/4 gr. na 1 fundę, na 
Oslo 8 gr.. na Paryż 1 gr., na 
Pragę 1 gr., na Szwajcarię 7 
gr. na Włochy 3 gr. i na Nowy 
Jork oraz Kabel — 0,2 gr. 

SŁABSZA TENDENCJA DLA 
POŻYCZEK PREMJOWYCH. 

Dział papierów państwo
wych był mało ożywiony i na
wet najpopularniejsze pożycz
ki premiowe z trudnością znaj 
dowały nabywców. Wobec 
znanej płynności swych ku r 
sów nie oparły się one temu 
podmuchowi gorszej konjunktu 
ry 1 zartiżkowały. Dolarówka 
tylko o 75 gr., 4 proc. Poż. In
westycyjna zaś o 1 zł. 50 gr 
Pozostałe papiery państwowe, 
Jako mniej wrażliwe utrzyma
ły sJę przy kursach dotychcza
sowych. Znacznie większy 
ruch panował w grupie prywat 
nych papierów lc^acyjnych. 
jednak nie wszystkie papiery 
cieszyły się tu Jednakowem za 
Interesowaniem I kursy wsku
tek tego kształtowały się nie
jednolicie. — Nieco wyżej ce
niono o 10 gr. 4 I pół proc. I. z. 
ziemskie i 10 proc. m. Siedlec, 
bez zmiany utrzymały sle 8 

proc. L z. m. Łodzi. 
Po obniżonych kursach oblega 
ły 5 proc, 8 proc. m. Warsza
wy o 25 gr.. 8 proc. m. Często
chowy o 1 zł.. 10 proc. m. Ra
domia o 1 zł. 50 gr.. a także 
dawno już nie wtdzfane na ryn 
ku 8 proc. I. z. ziemskie. Z ob-
ligacyj m. Warszawy nabywa
no po niezmienionym kursie 
tylko 8 proc. Poż, Szkolną z 
1925 roku. 

nl nabywcy dużych ilości po>* 
pularnych papierów, których 
jednak nikt nie miał na sprze
daż. Wszystko to Jednak n i t 
zdoła przekreślić pijącego w 
oczy faktu niezmiernego zasto
ju i słabej tendencji na naszej 
giełdzie akcyjnej. Przypadko
we podniesienie sie kursu ja
kiejś akcji, lub Jednodniowe 
zwykłe ożywienie obrotów na-
próżno tylko budzą echa jejr 
dawnej świetnej przeszłości, w 
dziale bankowym straciły 50 
gr. Bank Polski | 3 zł. Bank Za 
chodnl. Po wyższych kursach 
zakupywano hętnie Polsk! 
Bank Przemysłowy we Lwo
wie o 5 zł. J poszukiwane już od 
kilku dni akcje Banku Zw. Sp. 
Zarobkowych o 1 zł. Z akcyj 
metalurgicznych obniżył się 
jeszcze o 50 gr. Modrzejów, 
zwyżkowały natomiast o taką 
samą kwotę Starachowice. Po-> 
za tem panowała głucha cisza 

GIEŁDA ZBOŻOWA. 
Warszawa. 29. 1. Tranzakcje 

na Giełdzie Zbożowo - Towaro
wej za 100 kg. fr. s t Warsza
wa. Ceny rynkowe. Żyto 21' 
— 21.50. pszenica 36.50 — 37.50 
owies jednolity 19 — 20, Jęcz-
mień na kaszę 20 — 21, — bro
warny 26 — 27, groch polny Ja
dalny 35 — 38. mąką pszenna 
luksusowa 68 — 71, — 4/0 59 
— 61, — żytnia pg. typu przepi
sowego 37.50 — 38.50. otręby 
pszenne szale 20 — 20.50, — 
średnie 15.50 — 16.50. — żytnie 
11 — 11.25. kuchy lniane 37 —« 
38, — rzepakowe 29 — 30. O-
broty średnie, Usposobienie 
spokojne. 

MINIMALNE OBROTY 
AKCJAMI. 

Kolumny ceduły ziela przera
źliwą pustka. Oprócz skrom
nie reprezentowanych akcyj 
bankowych I Jeszcze skromniej 
zaznaczonych resztek życia w 
dziale metalurgicznym dla re
szty jest już tvIko jedna wiolka 
— „tabula rasa". Niewątpliwie 
że tu i ówdzie ujawnił się. niby 
błędnv ognik, popyt na niektó 

Potasza I re akcje. Bywały nawet wv-
v lpadkL ie znajdowali sie odwaź-

DZ1ECKO I MATKA. 
Nr. 2-gi dwutygodnika ,J)s!«. 

cko i Matka" przynosi następu
jące artykuły: „Wychowanie •> 
tyczne w niemowlęctwie" M. 
Benisławska, „Kształcenie u-
czuć rodzinnych" Z. Wołowska, 
„O prawa dzieri w ogrodach 
miejskich" J. Ładzianka. Dale] 
następują: „Krzyk dziecka". 
„Jakie mogą być przyczyny 
braku apetytu", „Nie czyńmy 
dziecka przy stole ośrodkiem 
zainteresowania", „Obiady w 
jadłospisie dziecka" M. Mórz-
kowskiej, „Higiena piersi przy 
karmieniu" dr. Z. Mlcbejdziny, 
,,Lewatywa", „Krótsza nóżka a 
dziecka" d-ra A Kieska, „Ro» 
życzka" d-ra P. Glelcha. 

Numer uzupełnia nowela J. 
Korczakowskiej „Nieporrzebny" 
wiersz M. Czerkawskiej „Mat
ka", dyskusja w dziale „Matki 
między sobą" o sile woli w w y 
chowaniu, obszerny dział mód 
oraz uczesania dziednne { wy
czerpujące odpowiedzi redakcji. 
Liczne, jak zwykle, ilustracjo 
ożywiają numer. 

file:///vvnoszojll
file:///vv/vollJl
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Poprzez teatry londyńskie 
przeleciała groźna wiado
mość : Baczność dyrektorowie 
leatrów, baczność aktorzy, 
joe Shenk przyjechał. 

Każdy Anglik tak samo. Jak 
każdy Amerykanin, interesują
cy się teatrem wiedzą, kim 
Jest Joe Shenk i co Jego przy
jazd oznacza. Oto ten miliar
der amerykański, prezes Towa 
rzystwa filmowego United Ar-
tists prairnie 

nabyć teatry Londynu, 
by przenieść le na gmachy ki
na dźwiękowego. Prócz tego 
ramlerza on wybudować ol
brzymiej wielkości I niebywa
łego przepychu kino dźwięko
we w Londynie, wzorem kin 
powojorsk'ch I na stworzenie 
tego przeznacza spora sunu.* 
która na nasza walutę wynosi 
Dkoło 40 milionów złotych. 

Zrozumiałe Jest. że takie 
t>lanv są Jednocześnie zama 
fchem na teatry londyńskie I że 
nuslały w sferach teatralnych 

obudzić poważny niepokój. 
Oto w tej kwestjl pisze Je-

jlen i największych dzienni 
Irow londyńskich ..Evenhn? 
Standard": Teatrom londyń-
ikim grozi największe niebez 
pleczenstwo na jakie kiedykol 
wiek bvłv wystawione. Ol
brzymie powodzenie filmu 
llźwlękowego. stosunkowo tań 
>ze ceny kin. niż teatrów Już te 
rai sprawiają że kina czynią 

poważna konkurencje 
teatrom całego świata. Rezul
tat lest taki: teatry świecą 
przeważnie pustkami a kina 
nie mają dostatecznej Ilości po 
mieszczeń. Wskutek tego pre
zes United Artists Joe Shenk 
przyjechał do AmrlJI celem zdo | 
bvcle upadających teatrów na 
k'na Przypuszczalnie uda mu 
się to w wielu wypadkach. Jak 
Wiadomo — nowe gmachy te
atralne zaopatrują się w apara 
ty umożliwiające w razie nie
powodzenia teatru na zmianę 
gmachu na gmach kina dźwlę 
kowego. Słynne teatry londyń 
•kie Hlppodroma" .Palące" 
..Pavfflc*r zaopatrzyły się od
da wna w tego rodzaju urządzę 
ri!a Nie będzie przesadą twier
dzenie, że za lat dwa połowa 
teatrów londyńskich będzie ki
nami w których wyświetlać 
sic będzie 

filmy dźwiękowe. 
J>aieTykante pragnęliby wszyst 

kie teatry londyńskiego West- Tyle pisze „Evemng Stan-
fcndu zamienić na kina I to jest dard", a aktorzy londyńscy są 
właśnie celem przyjazdu mr. w prawdziwym strachu, aby 
Shenka..** te słowa sie nie sorawdziiły... 

K r ó l K in dźw ięKowych |W ie rsze sKazańcón 
Mglista przyszłość londyńskich teatrów. 

W Budapeszcie ukazało się 
pierwsze wydanie dziennika, 
jakich mało jest na świecie. 
Gazeta ta n. Ł -Blzalon" (Z*«*-

fanile) przeznaczona jest 
dla więźniów węgierskich. 

Zwraca się ona do wszystkich 
<*k*

Ł a i

!£± od świata więźniów 

Technika wrog iem techniki . 

Zmierzch kolei żelaznych w Australji. 
Komunikacja na nowych torach. 

Kryzys cywmzacjl. Jaki spro
wadza ze sobą niesłychanie 
szybki rozwój w niektórych 
dziedzinach techniki, często
kroć uzewnętrzniają się jaskra 
wiej na krańcach cywilizacji, 
niż w jej ośrodkach. 

Podobnem zjawiskiem staje 
sie zmierzch kolei żelaznych w 
Australji. W Nowej Żelandji 
nietylko nie buduje się więcej 
nowych IInij kolejowych, lecz 

wstrzymano budowę 
rozpoczętych. Dzieje się tak 
dlatego, że równwlegle z 
limami kolejowemi powsta
ła na tych samych od 
cinkach drogi doskonale zor 
ganlzowana komunikacja samo
chodów osobowych l ciężaro
wych, zasadniczo szybka 1 tań
sza, a w każdym razie nie 
droższa od kolei żelaznych. 

Oczywiście przemiany te nie 
odbywają się zupełnie gładko, 
bez dyskusyj wśród społeczeń
stwa i w prasie, ponieważ ko
leje w Nowej Żelandji. Jak I na 
całym świecie, stanowią ogrom 
ną Inwestycję kapitałów, a stąd 
i przedmiot osobistych zalnte-

! resowań. Pomimo wszystko 
zaczyna przeważać nart ja 

przeciwników kolei. 
To samo zjawisko zauważyć 

można w Australji. aczkolwiek 
w stopniu mniejszym, ponieważ 
Australja Jest pod tym wzglę
dem bardziej „zeuropeizowa
na", t J. inwestycje kolejowe są 
tam odpowiednio większe. Jed
nak 1 tam widmo 

beznadziejnego deficytu 
I stałego braku dochodów z ka
pitałów zagraża egzystencji ko
lei żelaznych. Konkurencja sa
mochodów Jest ogromna, tak 
dalece, że rząd australijski sta
ra sie o powstrzymanie publi
czności od korzystania z obsłu

gi automoDTiowej. presyj 
Wobec tego Jednakże, że kowych. Obciążono transport 

wszelka propaganda staje się autobusów ciężarowych na dal-
bezużyteczna, chwyconn de re- szych przestrzeniach 1 z*ka.xa-

podatkowycn i porząo no ruchu autobusów osobo 

Śliczny uśmiech. 

Barbar* Kent 

- X X -

Potworek na falach morza. 
Fantazta czy rzeczywistości 

Było to na jakimś nieznanym 
brzegu tej wyspy, dokąd przybi 
U lódż z dwoma francuskimi ma 
rymarzami oraz czterema murzy
nami Nagle ta cała załoga do
strzegła nieopodal brzegu wynu 
rzonego do polowy ciała „mor
skiego człowieka". 

Monstrum to wyglądało 
na 16-ietnlćgo chłopcai 

Jego foremnie ukształtowana gło 
wa posiadała dwoje oczu. na peł 
Bej twarzy odznaczał się przy
płaszczony nieco nos Włosy je
go zielonkawo-szare spadały w 
misternych jakby ufryzowanych 
lokach na ramiona, równie pięk 
Qie utrzymana była jego niewiel 
ka i tego samego koloru, co wlo
ty, bródka. 

Ciało lego do pasa było bar
wy żółtawej, od pasa przecho 
bało w długi i zręczny ogon. 

Potworek ten ukazał się zdu 
tnionym oczom marynarzy o ja
kie sześć kroków od brzegu Ze 
twego miejsca mogli oni dosko 
nale obserwować wszystkie ru-
«hy tego, jak się okazało, 

X X 

niepospolitego pływaka. 
Pływał on z niezwykłą zwinnoś
cią, rzucając swym korpusem, 
nurkował i wypływał, utrzymy 
wał się nawznak. Długi czas 
trwał ten pływacki i wspaniały 
popis, wreszcie „wodny czło
wiek" zrobił dwa niepospolite 
wyrzuty w górę I nurkując gło
wą, zniknął z przed oczu obser
wujących go marynarzy i dokto
ra Chretien, który cały ten nie
zwykły wypadek opisał na ła
mach naukowego pisma. 

Nie jest to pojedyncza wlado 
mość o egzystencji tego rodzaju 
tworu Desponte, skądinąd bar
dzo wiarogodny badacz, donosi 
o mężczyźnie I kobiecie „syre
niego rodu", których udało się 
jednocześnie pojmać. Kobieta 
ta o pięknym I delikatnym ogo
nie nie nauczyła się nigdy mó
wić I to ją zasadniczo odróżnia
ło od zwykłej ziemskiej kobiety, 
zato w niezwykle wysokim stop 
niu posiadła sztukę przędzenia i 
przędła o wiek zręczniej niż jej 
lądowe s i ostrzyc* 

Spełnij 11 rad 
a dożyjesz stulecia. 

Amerykańskie dałenulki przy 
noszą następujące rady 100-lct 
riego mieszkańca: 

1. Bądź 
zawsze wesoły. 

2. Nie zapominaj o ćwicze
niach gimnastycznych. 

3. -Bądź umiarkowany w Je
dzenia, piciu 1 paleniu. 

4. Zimno Jest zdrowsze niż 
ciepło, więc myj sie zawsze 
wodą zimną. 

5. Nie przesadzaj I nie męcz 
się zbyt często, często nato-
mlas* odipoczvwai 

ani za 6. Nie Jest zaipóźno. 
wiele. 

7. Nie czyń wszystkiego ku 
czemu masz chętkę. 

8. Opanuj swe zmysły. 
9. Nie pij wieczorem za du

żo czarnej kawy. ami! za wiele 
alkoholu. 

10. Nie ubieraj słe za ciepło. 
11. Pielęgnuj swoje zęby, a 

także swoje nogi. 
12. Spełnij sumiennie tych 

| 1 ru. I A Hurfririiww *ŚXl 

Popierajcie przemysł kra iowy. 

wych na niektórych odcinkach. 
Towarzystwa samochodów po
trafią obejść ten zakaz, puszcza 
Jac zamiast autobusów wielkie, 

'silnie zbudowane limuzyny, któ 
/ e wytrzymać mogą — jak na 
nasze pojęcia — zadziwiające 
ładunki pasażerów 1 bagażu. 

Ocz \x Iście pojęcia l waru* 
kl w Australji 1 Nowej Żelandji 
nie mogą bvć podciągnięte pod 
jedną kategorie z europejskie-
ml. Ponadto każdy z członków 
związku państw australiiskich 
ma własny system kolejowy I 

własna szerokość toru. 
tak. że na granicy pasażerowie 
są zawsze zmuszeni do przesia
dania. Pozatem drogi, wzgl. 
szosy samochodowe nie wszę^ 
dzie Jeszcze sa przeprowadzo
ne, a komunikacja lotnicza 
dopiero zapoczątkowana. Jeśli 
— pomimo to — konkurencja 
automobilów staje się groźna, 
to dlateeo. że towarzystwa sa
mochodowe zajmują się wyłą
cznie transportem 

towarów wartościowych, 
pozostawiając inne kolejom. 
Wygląda na to, że likwidacja 
kolei odbyć się będzie mogła 
bez wielkich zmian w życiu 
gospodarczem. 

Zachodzi Jednak pytanie, czy 
z czasem przy komunikacji pa 
sażersklej samoloty nie wystą
pią w roli 

konkurentów samochodów. 
Aczkolwiek — Jak zaznaczyliś
my wyżej — lotnictwo w Au
stralji dopiero rozwijać sie za
czyna, to jednak szybkość tem-

fpa sprawić może, że za jakie 
lat pięć osiągnie stopień rozwo
ju lotnictwa europejskiego. 

Wobec tego. te inwestycje 
na samochody w Australji są 
bardzo nieznaczne — obrócone 
jedynie na sieć dróg 1 warszta
ty reparacyjne. żadne względy 
gospodarcze nie powstrzymają 
Australji od wyrzeczenia się 
aut na korzyść samolotów. 

Walka kolei żelaznych, za
znaczająca się tak dobitnie na 
peryferjach oświaty, zaostrzo
na w Ameryce, może przenieść 
się 

t do Europy. 
Przypuszczać jednak należy, że 
oba kontynenty — europejski I 
amerykański — Jeszcze korzy
stać beda długo z tego ..prze
starzałego" systemu komunika
cji, choćby w Australji zarzuco
no całkowicie budowę parowo 
ZÓw 1 torów kolelowvch-

by dać km możność za<# 
nia pevv :iego kontaktu « 
tem. Tematem jej sa 
niejsze wydarzenia 
wszechnego, nie wyki1 

spraw politycznych 
technicznych i wyna* 
Dla wzbudzenia większ' 
interesowania wśród cl 
ków poruszone są 
kwestje literatury klasffi 
które wpłynąć mają 

ł.na umysłowość 1 uspoM 
czytelników. 

Myślą przewodnią Wj 
rów było utworzenie dzi* 
o wysokim poziomie. W 
ko istotnie dobrze zredas 
ne pismo oddziaływać rn*j 
rzystnie na kształtować* 
harakterów. Pomija sie ł 

stko, co mogłoby wzbud*] 
dejrzenle, urabiania lcł i j j 
poglądu. Dziennik stara* 
trzymywać 
zaufanie przestępców do 
wskazując organizacje! 
mogą lim udzielić porno. 
uzyskaniu wolności 
wzmocnić poczucie prtĄ 
nośd do społeczeństw*, 
nlk umieszcza na równi t 
mi publikacjami wicrsże
le I wspomnienia redanfl 
przez samych więźniów.) 

Uwzględniony Jest sm 
dział, za pośrednictwem! 
go mają więźniowie rrfl 
zwrócenia się do opinjii PJ 
nej dla uzyskania popali 
swoich sprawach rodzi 
oraz prowadzenia własfljl 
rony, Jeśli uważają 
niewinnie skazanych 

Znaczenie tego pism* 
sta przez współudział , 
szych publicystów n 
sklch. Nakład Jego wT*j 
tysięcy egzemplarzy, ooj 
włada obecnej liczbie J 
niów na Węgrzech. „B̂ J 
wychodzi dwa razy tym 
wo pod redakcją znafl<j 
wszechnie w y c h o w a -
oraz przy przychylnem 
cłu węgierskiego ministr* 
wtoUiwoścł. 
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Teatr Miejski: — Ojciec. 

I panie sią me obrażą i 

Przedmioty do... posuwania ciała. 

Sen o karnawale. 

Prot Mathieu zajął się zba-
fianlcm anatomiczno-estetycz-
pem nóg kobiecych I uważa, że 
nogi kobiece dzielić możnaby 
pa 2 grupy I 5 podgrup. Zda
niem tego francuskiego uczone 
fo tylko 10 proc. kobiet ma na 
prawdę nogi piękne. 90 proc. 
natomiast brzydkie. 1/3 część 
bowiem pań ma nogi za cien
kie. 18 proc nogi X, 9 proc. no 

gi O około 14 proc ma nogi za 
grube, a 20 proc. mają nogi te
go rodzaju, których uczony ów 
wogóle nogami nazwać nie mo 
że. a'e przedmiotami do posu
wania ciała ludzkiego. 

Mamy wrażenie, że w wy
wodach tych uczonego profeso 
ra jest zbyt wiele przesady, w 
każdym razie nie odnosi sie to 
niewątpliwie do Polek, 

- X X -

Kcdaktur naczelny; Franciszek Probst 

Teatr Kameralny — Dziś nl<<( 

Teatr Popularny! — Zadarty 
maMilksta 

Teatf Oeyerowtkl — 
Filharmonia i — Odczyt d-ri 

ra. Na bezdrożach tycia 1 

nezo. 
Miejska Galeria Sztuki - W1* 
Apolloi — Paganini. 
Bajkat — Miłość księcia S«fl 

Caslnot — Prawo meza. 
CIURY: — Niebezpieczny 
Pocz seansów o codz. 4, t, • 
Corso: — Ciemna afera. 
Capltolt — Księżna Tarakan<>' 
Grand Klnoł — Orzechy a)c^ 
Luna; — Sen o miłości. 
Mimoza: — Ulica Orzechu. 
Oświatowy: — Asfalt. 
Pocz seansów o zocz 4, 6, ' 
Odeont — Awantury chiński* I 
Pocz seansów o codz. i. fc ' 
Pabce: — Anny szuka meźa. I 
Przedwiośnie! — Ksleżnlczk' 

kówka. 
Ra]: — Przekleństwo Me**** 
Resursa: — Zapomniane rwa*1 

Resursa: — Jad pokusy mil0 1 

Splendld; — Iza Kremer, ' 
Moore (Romans wspólczestf 
ny) — tllm dśwU-kowy. 

N I M dźwiękowy. 
Spółdzielnia: — Płodność. 
Słońce: — Podpory tronu. 
Swłt: — Gehenna zakochane** 
Wodewil: — Slim. 
Początek seansów o BodslH* 

Zachęta: — Sodoma I Gomor* 
Pocz, seansów: 4-30. 6.30, 8.1*! 

WINSZUJEMY. 
Jutro: Martynie. 
Wśchoód słońca 7.2& 
Zachód — 16.15. 
Długość dnia 11.37. 
Przybyło dnia 1.10. 
Tydzień 5. 

O U K I O R 

W0ŁK0WYS 
Ceglelnlana 25, te l . $ 
-•pecjaltst* chorób •kornych ' 
ryoznyca. Elektroterapja. ^ 

lampa kwarcowa. 
Przyjmuje od codz. 8 — 2 I ̂  
W niedzielo I święta od 9 do 1 

Odbito na własnej maszynie rotacyjne! 
ulicK Zawadzkiej ar . 3. nr x v 

Ja wydawnictwo odpowiada: Władysław Stypułko**^ 
?a redakcję odpowiada: Roman Furmański 

C l 

1 0 

ii dla 
Warszawa, 30 1 

Delegacja Centrali 
tu Związków zaw( 
•obie posła Szczt 
ćuiych przedstawi! 
Bartlów! 
katastrofalny stan 
szczególniej w pi 
kiennlczym. 

Premjer oświai 
1°ni, te zdaje sob'e 
*agi sytuacji i pra 
Bie nad uatalenien 
'aiczych. Prafinlt 
B*ym rzędzie pod 
bywczą wsi, co « 
osiągnąć przez no\ 

zakup rezerw z 
\ ochronę cen żywi 
Poczynającym sie, ( 
inocześnle premie 
dzie do uregulował 
rządowych w prze 
spieszenia zamówić 
Tprminy dosław z 

\ainow; 

cesarz nlemleck 
glJO żona Hermina 
wraz z wychowani 

(wierć n 
Statj 

^Warszawa, 30. 1. 
w ciąjju ubiegłego 
jWowano nowy w; 
bocia 

h Na „Placu Mussi 
f ^ y m i e rozpoczęto 1 

daiktatora. Pr 

file:///ainow

